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ZSRR nie· weźmie udziału 
- ~ . . „ . : • . . ,' . ' • ' ' . • , ~ . . . . „ 

w debatach Rady 
PARYŻ PAP. - Na wtorkowym posiedzeniu 

Rady Bezpieaeństwa uchwalono 9 glosami 
przedwko 2 (Związek> Radziecki i Ukraina) 
umieścić sprawę Berlina na porządku dz.i&n· 
nym. 

Wtorkowe posiedzenie Rady 'rozpoczęło się 
o godz. 15 min. 15. Jako pierwszy mówca za
brał głos delegat Francji - Parodi. Twierdził 
on, że umi~zc-zenie sprawy Berlina na porząd
ku dziennym Rady jest prawniczo uzasadnio
ne, gdyż n.ie przesąd.za ono kwe5tii kompe-
encji Rady Be-zpieczeństwa co do tego probie 

mu. Delegat Francji oznajmił , że będzie wpraw 
dzie głosował za umieszczeniem 6prawy Berli· 
na na porządku dziennym, zastrzega sobie 
jednak na później zajęi:ie stanowi&ka co do 
meritum 5prawy. 

Z podobną motywacją wy5tąpił delegat Sy· 
:rii - Faris el Khouri. Oznajmił on, że wpisa
nie sprawy Berlina na porządek dziennv nie 
jest równoznaczne z uznaniem kompetencji 
Rady. Z drugiej stro.ny uxnanie kompetencji 
Rady Bezpieczeństwa nie byłoby jeszcze rów
noznaczne ze stwierdzeniem istniema groźby 
dla pokoju, ani też z obarczeniem Związku Ra 
dziec.kiego odpowiedzialności!\ za powstałą 
sytuację. · 

OSWIADCZENIE WICEMINISTRA 
WYSZYŃSKIEGO 

Przed głosowaniem -zabrał głos delegat ra
dz.iecki Wyszyński. Ponowił on 6Wój t energicz 
ny protest przeciwko wnioskowi o wpisanie 

Bezpieczeństwa nad „kwestią B I. li 
er ina 

§ciśle ustaliły mechanizm regulowania zagad· I nego z Niemcami, skoro 5ię przypomni uchwa 
nie'n dotyczących Niemiec i innych b. państw I ły :ondyńskie . reformę walutową, wywożenie 
nieprzyjacielskich. Co się tyczy Niemiec, or· urządzeń przemysłowy<"h i w ogóle akcję sepa 
ganem kompetentny~ jest z jednej strony Wo/ ratystycmą, która r.araża na szwank gospo· 
skowa Rada Kontrolna 4 mocarstw, z drugiej I darkę radzieckiej 6trefy okupacyjnej w Niem· 
zaś strony Rada Ministrów Spraw Zagranicz· czech? Są to wszystko posunięcia zachodnich 
nych jako instytucja cywilna o charakterze władz okupacyjnych, wymierwne przeciwko 
międzynarodowym, powołana również do utrzy · gospodarce Niemiec i stanowiące pogwatcenie 
mania pokoju i bezpieczeństwa. układów międzynarodowych. Absurdem i śmi• 

Wiceministe~ Wyszyński zbijał argumenty 5znością jest również utrzymywać, że gdy Zw. 
niektórych delegatów, jakoby w .Berlinie nie Radziecki musiał podjąć zarządzenia obronne, 
chodziło o kwestię niemiecką lecz wyłącznie nie miało to nic w,;pólnego z Niemcami. Gdy 
o spór między Związkiem Radzieckim a 3-ma drogą separaty6tycznej reformy chce się pod
mo,~arstwarni zachodnimi. I waży~ gospodarkę Berlina, oświadcza się nam, 
Jakże można mówić - oświadczył m. in. że środki obronne przeciwko tej akcji są 5kie· 

delegat radzie<"ki - że nie ma to nic ws.pól- (Ciąg dalszy na str. 2-ej) 

Przeciw terrorowi grupy ·Tito 
wypowiadają się członkowie poselstwa jugosłowiańskiego w Ottawie 

OIT A WA (PAP). - Radca poselstwa jugo· 
słowiańskiego w Ottawie Lukin, który przez 
ubiegłych kilkanaście miesięcy pełnił funkcje 
cha;ge d'alfaires pm;elslwa, zrezygnował ze 
swego 6tanowiska na znak protestu przeciwko 
obecnej polityce kierownictwa Komunistycz· 
nej Partii Jugo6ławii. 

Lukin złożył następujące oświadczenie: „Ra· 
zem z 6 innymi urzędnikami poselstwa rezy· 
gnuję z mf'go stanowiska radcy, ponieważ u-

ważam, że polityka obecnego rządu jugosło

wiańskiego stanowi zdradę podstawowych in
teresów mego kraju, wprowadza Jugosławię 
do obozu imperialistycznego i tym samym po
zbawia ją niezawisłości. 

Polityka ta wy5tawia na szwank interesy 
Jugosławii, która nie może Tealizować socja· 
!izmu bez braterskiej współpracy z'I! Związ
kiem Radzieckim i krajami demokracji ludo
wej". 
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Spiący farys 
wywołał 

salwy śmiechu 
na Radzie Bezpieczeństwa 
w Paryżu 

LONDYN PAP. - Kor~pondent agencji 
Reutera na sesji ONZ w Paryżu zanotował 
cha·rakterystyczny epirod wtork°'wego posie· 
dzerLia Rady Bezpieczeństwa, na którym z.a!)a· 
dla uchwała w sprawie umie6zczenia kWP.6t:i 

Berlina na porządku dziennym. 
Według relacji korespondenta, delegat ra· 

dziecki Wyszyński zauważył podczas swego 
przemówienia, że delegat syryjski Farys el • 
Khouri pogrążony jest w głębokim śuiljt. Wy· 
szyń~ki zbijał właśnie argumenty USA i w:el 
kiej Brytanii, poparte pop!"lednio przez Svr i ę 
w sprawie zastoi;owania art. 107 Karty ONZ. 

Z właściwym mu poczu<:iem humoru de'egjt 
radziecki powiedział: „Mam nadzieję, że sly 
szy mnie również delegat syryjski". Gdy wy· 
buch śmiechu wśród członków Rady -Bezp\e• 
czeństwa nie zdołał obudzić Farysa el Kho:.n i, 
- Wyszyński dodał: „Nie wiem, jakie ś·odki 
trzeba będzie zastosować, by mn;e wre3zcje 
usłvszał". 

Dopiero wówczas delegat syryj5ki ockn1tł 
się' i wtedy Wyszyński przeprosił go iron!cz· 
nie, że mu przeszkodził, co wywołało nowy 
wybuch śmiecliu. 
Amerykańska „mas-zyna do głoilowania" -

jak widać z powyższej eceny - dobrana '!!O• 

stała pierwszorzędnie ze starych kukieł, ktore 
b~myślnie podno5zą ręce do góry, tak, ;ak 
im Marshall każe. 

aprawy Berlina na porządek dzienny, atwier- s ek I ek I be I I F 
:;~~~::u;a!~;[ąmg:;v~~~~;Cl!;q,m:t~~:it~~ łra1 gorn1 ow o 1q ca· q ranc·1ę 
le nle mają nic Wllpólnego z pragnieniem p<>· 
pokojowego uregulowania kwesliJ dzielących 
M<JCM1twa okupacyjne w Niemcl!ech. Do strajku przyłqczyło się 200 tysięcy pracowników instytucji użyteczności 

,- Przed1tawlciel ZSRR podkreślił, te me bę- 't!'l.ubli"czneJ· Drukarni"e "aryski"e ni"ec 
iwie odpierał szcz.egółowo twier<lzeń delega· lłl • .... zynne 
ta amerybńilłe.go na temat rzekomej „bloka· PARYż (PAP). - Strajk 300 tyw. górników równieł udział górnlcy z.rzeszeni .,, chrześd· w całej Prancjł w• wtorek etrajk protesta.cyj-
dT Berlina", gdyż na te bez:podstawne osk ar- francuskich, który wybuchł w poniedtiałek, jań11kich zwjl\zkach •n wodowych t .,,. organi· ny. Strajkujlł pracownicy ez.pi tali, wodoci!l· 
bnJa odpowiedziała jut wyczerpująco nota ra trwa w dals.zym ci(\gu. zacji Fo'?ce Ouvrie.re. gów, za.kładów oezy1zczanla miasta, oraz Ui'ZI\ 

dslecka 11 dnia 3 paidziernika. Pragnie jednak Jednocześnie vr Paryżu ł m.la1tach prowln· W całej Francji organizowane •Ił tlkcje dnicy w merostwach. Pracownicy instytucyj 
przypomnieć Jaki, że ieparatystyczne po.sunię- cjonalnych prodclamowanv ZOfltal jednodnio· zbiórkowe na ·rz.e<:z strajkujących. Strajk od· użyteczności publicznej domagajlł gię 15 pro• 
cia mocar11tw zachodnich w Niemczech spo· wy strajk 05\rzegawczy. W stolicy Francji za· bywa inę W· całkowitym 6pokoju mimo pro· cent podwyżki płac. 
wodowały za.rziidzenia obronne ze strony Zwią strajkowali pracownicy 'l!akładów użyteczności wakacyjnej postawy władz, które ściągnęły Związek zawodowy pocztpwców wezwał 
'lku Ra<lz.ieckiego. Wbre'l\L twierdzeniom amery publicznej. We wtorek rano Paryż był pozba· pos' lki wojskowe do departament.ów północ· swych członków do organizowania wieców 
kań.sklm, nie ma jednak żadnej „blokady Ber- wiony wody. nycb oraz strzelców senegal5kich, 11tanowi(\· protestacyjnych. 
lina", ani też /udno.ść Berlina nie jest zagro- CGT, chrześcijańskie 'lwiiizkl zawodowe o· cych część woisk okupacyjnych w Niemczech. Strajk drukarzy paryskich firm wydawnl· 
fona głodem. Twierdzenia te sq tylko talszy- raz Force Ouvriere ogłosiły na wtorek de· Związek górników francuskich ogłosił ko· czych trwa już drugi tydzień. Liczne czaso· 
wym manewrem propagandowym. monstracje robotnicze na znak prote5tu prze· munikat, w którym podkreśla jednolitą posta· pisma i tygodniki nie ukazują flię. Na mak 

W każdym razie _ jak 6 twierdził z na<:is· ciw rządowej polityce płac i cen. wę strajkujących i protestuje pr ciwko kon· solidarności zastrajkowali drukarze w Alge• 
ł.:iem delegat radziecki - 6prawa Berlina nie PARYŻ (PAP). - Strajk górni•ków jest po· centracji o.ddziaJ6w wojskowyc . w północ· rze i Lyonie. 
podlega kompetencji Rady Bezpieczeństwa. wszechny. We wszy5tkich zagłębiach: Nord. nym _zagłębiu w~glowym. Komunikat 6tw1e~-
Właściwym organem do rozpatrzenia tej Pas de Calai5, Lorraine, Dauphine, Auvergne, dza, ze. pró~Y. Oimpowal!la . kopalń przez WOJ· 

1prawy jest Rada Mini6trów 6praw z.agran:cz górnicy porzucili prace. Strajkuj4 również gór s~o umemozl1wia stra1ku1ącł'.m prowadzen~e 
nych. Liczne układy międzynarodowe, w szcze nicy w kopalni uranu Saint-Simphorien oraz niezbędnych pra.c konser.wa?y/nych, co moz_e 
gólności zaś układy ;ałtański / poczdamski, w kopa.lni złota w Cha telet. W strajku biorą spowodować unieruchomienie kopalń na • dłuz· 

•-••••••••••-----------•••1•••••-••1!11111--•••i szy okres czasu. 

Prawdziwy obraz • 
I właściwe wnioski 

Nota radziecka w sprawie svtuacjl w Ber l Nota radziecka jest pierwszym dokumen
Jlnie, ogłoszona w odpowiedzi na llotę Sta- tern dającym pełny I prawchlwy obraz ro
rów Zjednoczonych, W. Brytanii i Francji, kowań moskiewskich i berlińskich. Okazuje 
zawiera następujące momenty: się bowiem, że oficjalne dokumenty mo-

Odpowiadając na a.pel Generalnej Konfede· 
racji Pracy (CGI') oraz chrześcijańskich związ 
ków zawodowych. 200 tysięcy pracowników 
instytucyj użyteczności publiczne'j rozpoczęło 

Masowe . demonstracje 

Konferenc!a · 1otnicza w Pradze 
PRAGA (PAP). - W po·niedziałek otwarto 

konferencję w sprawie lotnictwa cywilne.go z 
udziałem pl"Zeclstawtcieli , państw demokracji 
ludowej, oraz za.proszonych gości '!. towa• 
rzystw lotniczych innych krajów. Właściwa 
obrady podjęte zostały we wtorek. 

robotników brytyjskich 
l) analizę przyczyn, które doprowarJzHy carstw zach?dnlch.. oma„iają~e przebieg 

do obecnej sytuacji w Berlinie tych rokowan. zawierały powazne przelna- przeciw polityce Bevina i jego dolarowych opiekunów 
• czenia i niedokładności. Nie były to przein3 

%) szczeirółowy opis pertraktac.il prowadzo- czenia 1 ·niedokłallności w sprawach drob-
nych w Moskw1e między przedstawiciielaml nych 1 nieistotnych. zmier'lają .one do wpro 
4 mocarstw oraz pertraktacji miediy guber- wadzenia w bląd opinłi publicznej i do fał
na.torami 4 stref okupacyjnych w Berlinie szywego pn.edstawienia stanowiska radziec
z wyłuszczeniem wszystkich spraw spornvch kiego, Faktem bowiem jest, i.e neqocjacje 
i spraw, co do których osiągnięto porozu- moskiewski!' mogłyby doprowadzić do poro-
mlenie, . 

wmienia. gdyby rządy USA, W. Bryłanli i 
31 nieodpartą polemikę '!. gołosłowną tezą Francji nie dążyły do wyparcia. Związku 

państw zachodnich o tym że sytuacja w R.adzierkiego z .ie1to strdy okupacyjnej. Ta.
Berlinie stanowi groźbę dla pokoju I bezpie ki bowiem. a nie lnt'IY jest sens żadań przed 
czeństwa międzyn.arodowego l wreszcie stawionych przez mocerstwa zachodnie. Za 

4) pełną platformę porozumienia. między· stan necz:v w Berlinie odpowiedzialność spa 
narodowego w sprawie Berlina I całych da na rządy 3 mocarstw. 
Niemiec.. Rzall radziecki sformułował swe stanowd. 

Krótkie to wyliczenie spraw omówionych ~ko ~ sura.wie przekazania sprawy Berlin3 
gruntownie w nocie radzieckiej wskazuje z Radzie Be:i:pieczeństwa. Stany Zjednoczone 
jak ważnym dokumentem politycznym mamy Anglia I Francfa usiłują wystąpić w roli 
tu do czynienia, obrońców pokoju, któremu rr.ekomo zagraża 

Nota radziecka daje głęboką analizę ca- n·tuac.ia w Berlinie Rzad radziecki dema· 
lok.sdałtu polityki zachodnich państw oku- sku,fe ten manewr. Nie ma w Berłinll' sytu
pacy'Jnyth, które.i "st:.tnim 01mlwt>m była re a<',ii zagrażającej pokojowi_ i bezpieczeństwu. 
forma walutowa. Takle postawienie sprawy jest natomiast sytuacja, w które! rząd ame 
- ogarnięcie c.ałokształtu polityki niemicc- rvka11skl usiłnje zrobić z ONZ narzędzie re
klej - jest jedynie słuszne i wnioski, ja- ali:i:ac.fi swvch agresywnych zamiarów 
kle nota radziecka wyciąga.. mają nieodpar- Rza.d radziecki proponuje powrócić do za. 
tą silę: gdyby nie było odrębnej reformy sad już uzgodnionych w Moskwie t domaga 
walutowej - nie by>loby żadnych ograni- się zwołania. Rady Ministrów Spraw Zagra· 
cz.eń komunikacyjnych; nie można deptać nicznych dla roznatrzenia sprawy Niemiec 
io:obowlązań miedzynarodowycb I później po- .iako całości, zgodnie z porozumieniem pocz
woływać się na te zobowia,:y.nia, by doma· damskim . .Test to wniosek równie jasny i 
gać się udziału w zanąddet Berlina. Nie równie słuszny, .fak wniosek radziecki w 
można podcinać gałe:d. na której się same· snrawle rozlu-nienla l kontroli nad energią 
mu chce siedzieć atomowa. 

LONDYN (PAP). - W związku z kampanią 
rekrutacyjną do armii brytyjskie], zainicjowa· 
ną przez rząd i czynniki wojskowe, doszło o
statnio w Anglii do znamiennych demonstra
cji, świadczących o tym. że szerokie kola /ud· 
ności usposobione są wobec podobnych pro· 
;ektów zdecydowanie niechętnie. 

Gdy minister obrony Alexander wy:głaszał 
przemówienie, wzywające ochotnik.ów do ar
mii terytorialnej, w tłumie słuchaczy rozległy 

11ię okrzyki: „Pragniemy pokoju - nie chce
my wojować za dolary amerykańskie". Bal
kon. z którego przemawiał minister. obrzuco· 
no ulotkami, na których widniały rysunki 
przedstawiające wybuch bomby atomowej i na 
pi6y: „Do tego nie damy się sprowokować/" 
Część demonstrantów wdarła się na balkon i 
umieściła tam wielki transparent. protestują· 
cy przeciwko propagandzie antypokojowej 
Wobec wzburzenia tłumu, interweniowała w 
sposób brutalny policja, przy czym wiele osób 
zostało poturbowanych, a kilkudziesięciu u
czestników demonstracji aresztowano. 

W innym punkcie Londynu przemawia! w 
poniedziałek na zorganizowanym ad hoc wie· 
cu marszałek Tedder. I tam doszło do demon· 
stracji na rzecz pokoju. W pewnej chwi/I do 
sali, gdzie odbywał się wiec, wtargnęła grupa 
podoficerów angielskich, wznoszą okrzyki pro· 
testu. 

I tym razem demonstrantów zaatakowała 
pol:cja. używając pałek gumowych. 
Należy podkreślić, że już od k•ilku dm od· 

bywają się w całej Anglii pod egidą związ· 
ków zawoclowvch manife6tacje pod hułem po 

parcia proi;>ozycji rozbrojeniowych Związku 
Radzieckiego. W sobotę na 40-tysięcznym wie 
cu w Southall w środkowej Anglii polęµ1ono 
ekspansję USA jako niebezpieczeń5two dla po 
koju. 
Zw.iązek Zawodowy m~chaników w okręgu 

Sheffield uchwalił rezolucję, ostrzegającą 
rząd, że robotnicy przemysłu metalowego roz
poczną strajk qeneralny, gdyby ktokolwiek 
odważył się sprowokować konflikt. 

Na wiecu w Shieffield wystąpił również ee· 
kretarz generalny brytyjskiej partii komuni· 
stycznej Pollit, npowiadając. że w razie wcią· 
gnięcia Wielkie; Brytanii do konfliktu prze· 
ciwko Związkowi RndŻiPckiemu - wybuchłby 
w Anglii · największy w dziejach tego kraju 
5t ra ik powszechny. · 

W ubiegłą niedzielę na masowych wiecach 
w londyńskim Hyde parku · wszyscy mówcy 
wypowiada.li się z11 propozycjami rozbrojenio· 
wymi ZSRR, zglosz.onymi na sesji ONZ pn:e>z 
wiceministra !ipraw zagranicznych Wyszyń· 
ski ego. 

Radziecka deleeacia związkowa 
w Norwegii 

MOSKWA (PAP). - Na zaproszenie norwe· 
skich pracowników przemysłu papierniczego i 
le.śneg_o, wyjechała do Oslo delegaC)a odpo• 
wiedmch związ•ków zawodowych ZSRR. 

Na czele delegacji. stoi Kuźniecow, przewo· 
dniczący ?.wiązku zawodol ' ego robotnikó•.v 
przemysłu pa.pierniczeqo, · 
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R b t • • . b , k d • 11 ZSRR nie weźmie udziału O O n1_cy n1e mogq JC rzyw .zen1. w de':a'dc~,k~~li:B!':fu:.:'"'wa 
,Dyrektor Zakładu Ubezpieczeń Społecznych - tow. Bajer - miał rację I (D'.>kończ~nie ze str. l·ej.) 

- Dz1"enn"k • L • d k• „ d • d • rowane przeciwko władzom okupacyjnym i nie . . ~, . l OWl O Z iemu W O powie Zl I mają nic wspólnego z Niemcami ... iest to naj· 
n W sobotni~, z. datą . 2 ~azduermka ~r„ Ogólny bilans dotychczasowej gospodarki dal6zym, który istotnie od 1 października do'. dalej posuniqtą sofistyką. 
_umer:ein:,Dzi.epruka Łodzk1eg-o•• po1aw1ł sanatoryjnej wskazuje, że na ogólną liczbę 1 listopada (a nie jak podaje „Dziennik" do! W istocie rzeczy. zarówno nielegalne i 6e· 

się tar Y ~ piora J. Goz?awy . na temat leczących 6i ę, 75 proc. stanow ią pracownicy 1 stycznia) zabrania wy5yłania pracowników! para tys tyczne zarządzenia mocar.st~ z~ch-0d· 
ws rz:i-:mania . przez Ubezp1eczalruę Społecz.- umysłowi , a 25 proc. fizyczni. umystowych do 6anatoriów ZUS-u. Nal<!ży l nich, jak i obmnne zarządzenia radzieckie po· 
ną sk:ierowan ~lla praC-O\".n.!ków umysło· Z której by strony b:Ian5 ten oglądać, bije przy tym zawac'zyć, że od Ji5topada pracow· zo5tają w bezpośrednim ~wiązk~ ze 6!prawą 
Wych do leczerua san:it'.>rYjneg-.. w oczy krzycząca jego niesipraw.iedllwość. B;je nicy umysłowi korzystać będą dalej z bezpiat; Niemiec i wobec tego 6por nalezy rnzstrzyg-

W artykule tym m. mnymi czytamy: i dlatego, bo 6tosunek pracowników umysł-0· ' nego leczenia,. na co już, nawia6em mów;ąc, :· nąć za pomocą środków, przewidzianyc.h w . u· 
, „~d 1.9 do. 31,12 - zarządził ZUS do sana wych do fizycznych w Polsce ma się jak 1 :10 rozsyłane są 6kier-0wania. 1 kłc:d<:ch . międzynarodowych, tzlII. drogą prz~a
tonó""., zdrOJ·Owisk, skierować wyłącznie i w ~wietle tej proporcji dotychczasowa wie! Chodzi więc tylko o jeden, jedyny paźdz i er '. zan;a go Radzie Ministrów Spraw Zagran1cz· 
ubczp1eczony.ch, pr~c-0wników fi:z.ycznyci1.· ka prz.ewaga le<:o;:onych prac-0wników umysło· nik. O ten październ !k podniósł alarm „Dzien· I nych. . . . 
Na okre~ Wlęc 3 m1es1ęcy tracą prac-.wnicy wyc.h Jest faktem aspołecznym, z którym 6koń ni•k Łódziki", broniąc nieusprawiedliwionych! W konkluzji delegat radueclt1 s~erdz\1, ie , 
umysh:>w1 p:awo do korzystania z bezpłat- czy~. n~leży ostro i bezlitośnie. niczym przywilejów pracowników umysło· 1 l[lośpiech, z jakim pra91?-ie się .wmesć sprawę 
nych pobytow w _dr.,mach uzdr-0wisk-0wych . B;ie l dl~tego, b<> doty~hcz.a5 w_ysylani dz:ę wy<;h·. Broniąc przywilejów ty~h, bro'.1ił. jedno Be:Iina na porząd:k dz1:~1'.· JE!6t wielce po· 
(poza akcJą wczasow). ki _Pr?tekciom 1 protekcyjkom, duęki rozw1el· czesme tego w.szystkiego, co się za rum1 ukry· 1 de3rz.any. Przyszłosć wyiasm prz.yczrny teg-0 

.w dalszyl!1 ciągu autor d .... myślnie wyjaś mozmonemu ~zczególnie 111a pr-0wincji kumo- wa: reakcyjnej, aniyro·botniczej polityki 1pośp.iechu - do~ał delegat r<l:dz1eck1. - Ca· 
ma: „ograniczenie uprawnień pracowników ter~twu, pacJenci dali swym zachowa:niem do· WRN-owskich, prawicowych element6w, któ- ły problem omawiany jest tuta] w ten spM6b, 
umysłowych, na rzecz fizycznych tłumaczy statecwy powód, aby ich aiejsce zaj ęli pa· re znajdowały 6ię i znajdują się jeszcze w ,-oz I jak gdyby zawiodła już k001ferencja Rady l-1i· 
się tym, że dotąd prac0wnicy umysł-0wi ko· cjenci, rzeczywiście opieki lekar5kiej wyma· maitych -0gniwach Zakłatlu Ubezpieczeń Sp-0• \ nistr6w Spraw Zagranicznych w Moskwie. 
r~ystali w ni~.współmiernie wi~.cszvm prN:en gają~:y. . . . . . , łecznych i. które czę5to cclow-0,. św.iad-0m1e 6a· Wi.adomo j~dnak, że w M-06kwle ~e był-0 żad· 
cie z, sanator1ow niż pracownicy fizyczni. Na . Uaow.admac, ze tynu paC)entaml 6ą wła~- botu Ją politykę naszego rządu 1 kierown.ctwa ne1 radł'. mmistr6':' spra':' zag.ranicznych„ lecz 
zak""nczenie jednak zanieookoj<my Vlpytuje n:e cęzk-0 pracuiący, ze tymi pacjentami ~ą ZUS·'J, politykę obrony dobrze zrozumianych I tylko mformacy1ne meof!C]alne rozmowy. 
„czy jednak ten fe.kt usprawiedliwia osta· w:łaśme pracownicy fo:yczni, byłoby wywdża· intere5ów zarówno prac-0wników umysłowych, RZ.'\D RADZIECKI POLECIŁ MI ZŁOŻYĆ FOR 
tnie posunięcia ZUS-u?" mem drzwi dawno już otwartych. jak i robotników. Zade.n bowiem świa•fomy MALNY PROTEST PRZECIWKO PROPOZY· 

Otóż, aby -0dpowiedzieć na to pytanie nie * • * prac0wnik um~.rsłowy nie żąda przywilejów iko CJI OMA W_IANIA TEJ SPRAWY NA RADZIE 
tylko. „Dz.ienn!ik-owi Łódzkiemu'', który po· Z ~ych właś.nle, a nie in?-ych, względ6w Dy 5ztem 5wego to"."arzysza pr~~y - robotn;;~a. BEZPIECZENSTWA. 
chapnie nie zbadawszy do gruntu sprawy po I re~CJ~ ZU~-u w. v:rar1Szaw1e WY;słała w p-0!0· Rzekomo brom~c ~rzy~1leJo.!1 prac?wm>kow Przedstawiciel Belgii Gemand van Langen· 
ruszył ją i nie tylko autor,J·Ni arty:rnłu ale w.~e. a1erpma okol~1k według k toreg-0 80 proc. umysłmvych „Dz.1enmk Łodzk1 bmmł fakty· hove poparł stanowisko mocar5tw Mchodnich · 
ogółowi społeczeństwa, które sprawa t~ in· m1eJ5C. w sana tonach . zar~z·~rwowan? dla ~ó· cz.ni~ te.go wszystkiego, c?. 6ię za tymi przy- i wyraził o:pinię, że Rada Bezpieczeństwa je5t 
teresuje1 pozwolimy sobie naświetliić istł".,o- botm~ow, ~O proc. zas m1~J~C ,a więc dosta· w1le3anu ukrywa: pr-0tekcp. przekupstw~, ltu· kompetent•na do omawiania &prawy Berlina. 
tne przyczyny z.arza<lz.enia 0 ranicza · ce 

0 
teczme duz.o, dla pracownikow umyslowy~h. moter5twa, tlych, 6zkodhwych nawy3cow, z Po głosowaniu, w którym Rada Bezpieczeń· 

wyjazdy dla oracmv"ników um~słowychą g Ok~lnik ten - jak praklyka pokazała - zo którymi skończyć trzeba jak najrychlej w i:mę stwa 9 g_łosami przeciwko gł-0wm ZSRR d U· 
Wrzesień 194a r"k Jedno z najpiękniej· stał zignorowany, dawny sta!l utrzymał się na . d-0brze zrozumianych i.nteresów zar6wno pra· krainy umieściła sprawę Berlina na iporządku 

• szych uzdr'.>w:isk Kr~riica pos.iada sanato- d'Il, prop~rcji nie zachowano i znów dzięki cowników umysłowych, jak i robotników. dziennym, przemówił 7lllÓW wiceminister Wy 
rium w którym przebywa na~ 0 .1 . r b systemowi protekcji i protekcyjek robotników „Dziennik Łód?Jki" nie zrozumiał widać, że szyński. 

• 

ubezpieczonych 290 kuracju~z !_0 ~i ~~ze ~ do san.atoriów nie d?PUSTczono. Wroga nam wyda·ny przez ZUS okólnik chociaż w części Przy.pomniał on oświadczenie rządu radziec· 
wników fizyczn •eh! Nie. 'edn~ z n i 

5
1_ ? ~abotuiąca zarzą?ze~.1a władz ~obota .przekte· W:(ró~~~y. od lat. zadawnion~ ~ywdę lu· kiego, zawarte w nocie z 3 października, o 

jedn
3 

jedyna ~e pie 1 ~ 1 ł 1 f h rue shła 111a Jeszcze J~k1s cza5 realiwwanH! t>łu5z· dz1 naicięzeJ pracu.iących, lu<lz1, ktorzy stano bezipod5tawności tw.ierdzeń Stanów Zjedno<:w 
c·entów -Ie 

2
; z ~za ma. wys a a yc ~a nych '.Pra~ cztow1e:ka najbardziej 6trudzone9-0. wią trzo.n społeczeństwa, w jakim żyjemy. nych, Francji i Wiel<kiej Brytanii, jakoby w 
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ubezpiecza}nie z całe~o .kraJU . „Dz1.ennik łódzki" fakt wydania okólnika I właśnie dlatego towarzy5z Czesław Bajer Berlinie istniała 6ytuacja, zagrażająca poko· 
otrz:bu:Y c 0 -0só? ~posród r'.'botmkow za sierpmoweg-0 przemilcza. Wyraża natom!dost - dyrektor ZUS-u okólnik ten podpisał. I pod jowi i bezp~eczeń6twu międzyna·rotlowemu. 

P J~ ych kry~1ck1ej kuraCJi. 3'7 ube~p!e swe zdumienie i zgorszenie nad logicznym te· pisał 6łusznie. czalnł z innych miast do Krynicy, sposrod go okólnika nastepstwem _ nad 01_0.l·n·i~·i'em Stainy Zjednoczone, Fralll.cja i Wielka Bry· p.acJentów-·robO'tiników nie za.kwalifikowało · '"' •r.. Jadwiga Szczepańska. tania - oświadczył delegat radziecki - zigno 
nikcgo. Powt.a.mamy nikogo ani jednej F k rowały 5we zob-Owiązania do przedstawien;a 

os~:~y powaźne wątpliwości C'.> do tego czy aszystows ie organizacje wojskowe w Finlandii ~~~~~~n~~~:ic ~~d;~:e~~~j~r~~1a1vra:;ę;z~ 
w 37 miai;tach nie znalazłby się ani· J·eden • •,;,, • dz• ł I , , I d F h l narodowe. Ci, którzy usiłują zniszczyć 4-ro· upraw1a1ct swo1.a 1a a nosc za zezwo eniem rzą u ager o ma t NI h 1 kt' b r-0bo~n.ik, . .ani jedna robotnica potrzebujący ~ 6 mnne organa w emo.ee orzy o ecme 
kryntckieJ kuracji. MOSKWA PAP. - Poseł radziecki w Hel· niu swego rzątiu w związku ze stwierdzoną zadają im cios, muszą ponieść odpowied2Jal· 
Również wrzesień 194S. Karpacz. Dom sinkach - Saw-0ninkow interwemow.,J w imie działalnością fińskich organizacji wojskowych. ność za odmowę użycia tych organów do ipo 

,,Morskie Ok'.>". Uwagę ubezpieczonych ku- Agencja TASS d-0no5i z Helsinek, że ipod.czas kojowego uregul-0wania syttiacji w Niem· . Wo1·own1"czy katecheta czech. Delegacja radziecka uważa, że uchwa• racJuszy przykuwa i gorszy osoba urzędni· · dy5kusji budżelowej w 5ejmie, premier Pager· la więk5zości Rady 0 umieszczeniu sprawy Ber 
ka jednej z fabryk w Pabianicach, który w ; h-0lm d minister sprawiedliwości Simonen za· i· "''· d · ł ciągu P">hytu na kos·z.t Ubezpieczalni, wyda· WROCŁAW PAP. - Do sądu we Wr-0cła· una na p-0rząu.r..u ziennym stanowi pogwa • . dzd . wiu, wpłynęły a:kta sprawy przeciwko księ- ;przeczali, jakoby działalno5ć ta była &przeczna cenie a'rt. 107 Karty ONZ, w myśl kt6rego 
Je es~ątki tysięcy złotych na ir'.>z.rywkti dzu Józefowi Anczarskiemu, oskarżonemu 0 z odipowiednim artykułem traktatu pokojowe· sprawa ta należy do wyłącznej ' koJlliPetencji 
i odwiedzanie drogich lokali... bestial!Jkie znęcanie się nad dziećmi. I go. Jednakże te:n sa.m mini6ter przyznał, te r.ządów, powołanych do uregul<>wania pro-ble· 

łJe~~eśrud·e trwd Łodz1d matk'.'--robotnfoa Ks. Józef Anczarski był wykładowc11 relig.U w mieście Lahti odbywały się rzeczywiście mu niemieckiego. Toteż DELEGACJA RADZIE g -0w1 się na u nym "' r'.>zwlązania pro- CKA NIE BĘDZIB BRAŁA UDZIAŁU W DY· 
bi j k d !ć b I " ć od 1 t w 6z.kole powszechnej, znajdującej alę w ko· ćwiczenia atrzeleckie na atrzelnlcy wojsko· emem, a zarzą z , a Y n e z.a.razi a SKUSJI NAD SPRAWĄ BERLINA. toczącą jej organizm . gruźlicą, najbliższego lonii robotniczej N-0wy Dwór pod Wrocła· wej, która 111aJeżała d-0 rozwią.za.nej przez wła· Do deklaracji tej pn:ył.aczył aię delegat U· 

t . wiem. 1 Jak wynika z a.Jetu oskarżenia, uja:wnio dz.e org•.ni•ac·1· f'·~'"' ..... 0~-1-• 1· T-'- wi· „ o oczen1a... 6 k =- J =~~1 1"' """""e • CUll. ęc, 0 • krainy - Manuilski, również rz;ainow1ada3·„c 
Z_„ no uere.9 wypadk w stoS-Owania priez ks. a· ś r d · · · ć , dn "' „ <=Opane. Również sanatorium ZUS·u. __ ._ ,_ . 1 h w a aerue to moz.na uwaza za p<>sre. ie powstrnrm•nle si"' od udziału w d•-"usji. 

W -
1 ltx:.11etę ... ar cie esnyc wobec swych uczniów. ·~1 """' -. r-ys any przez Ubezpieczalnię pacjent·urz.ęd K k ł .6 ł. k przyznanie 6ię d-0 naruszenia traktatu poko1·0· Następnie obrady odr<>CZ~A do środy god„. . ary te spoty a y uc.z:ru w g 0'Wnie za rze o· ~,..., „ 

n1k z rzek')m'"' stwierdzonym zawałem mię- mo złe opan-0wa.nie lekcji religii 1 .olieuczę· wego. 9.30 ra1110. 
śnia sercowę,go, na oczach zdumiony.eh ku· .szczanie do !kościoła. JMen z ucmiów Stani· 
racjuszy -odbywa kilometrowe, męczące wy· sław Kwiatkowski zo5tał przez księdza tak d-0t 
cieczki górskie ..• · kliwie pobity, u zachodziła. potrzeba pomo-

W tym samym czasie gnieżdzący gię w cy lekarza. 
ciasnym mieszkaniu górnik .rozmyśla jak z przeprowadzonego dochodze;nia wynika, 
bardzo przydałl:iy mu się odp.-..czynek w zdr'.> że k~. Anczar6ki szczególnie okrutnie znęcał 
wym otoczeniu gór i lasów. 6ię nad dziećmi robotników, należących do 

partii politycznych. 

ze Zwiqzku Radzieckiego 
PRODUKCJA LOKOMOTYW W ZWIĄZKU 

RADZIECKIM 
MOSKWA (PAP). - Radziecki plan 5-letni 

przewiduje amaC21I1y wzrost produkcji loJrnmo· 

tyw. W roku 1950 ma lbyć wy.pTodukowanych 
o 160 proc. lokomotyw więcej, eni:i:eli w roku 
1940. Największą uwaigę Z'\Wac.a się na pro
dukcję potężnych, nowoczesnych lokomotyw 
dla pociągów ciężarowych. Fala strajków we Włoszech 

RZYM (PAP). - Rada Związkowa Neapolu 
po5tanowiła ogł-0sić straj•k pow&zechny w tym 
mieście. dla poparcia żądań robotników zakłe· 
dów metalowych. Termin strajku, który obej· 
mie równieź prac-0wników zakładów uży,ecz· 
111ości publicznej nie jest jeszcze poda.ny. 

Budżet Zarządu m. Łodzi na rok 1949 ZEBRANIE UCZONYCH 
BIOLOGÓW ZSRR 

MOSKWA (PAP). - W tyc.h dniach z 1ni· 
cjatywy Akademii Nauk ZSRR zwoła1110 zebra
nie uczonych-bi-0logów, na którym omawiano 
program dalszych prac naukowycil w dzie· 
dz.inie nauk biolog.icznych. 

tematem obrad XV-go plenum Miejskiej Rady Narodowej 

Ogło5zono również strajk powszechny w c·a 
łej pr<>wincji For li na znak protestu przeciw· 
ko zwolnieniu r-0botników w licznych 6tocz· 
ni ach. ; 

W Rzymie trwa strajk ,pracowników zakła· 
dów miejskich, przy czym komunikacja tram· 
wajowa d. autobusowa je5t prze·rwana. 

W dniu wczoraj5zym odbyło 6i·ę XV plenar 
ne posiedzenie Miejskiej Rady Narodowej. Te 
matem obrad była sprawa budżetu miasła Ło· 
dzi na rok 1949. Expo5e budżetowe . wygłosił 
Prezydent miasta Łodzi tow. Stawiński omawla 
jąc plan go5podarczy na mk następny. 

za.planowany budżet na rok 1949 wynosi 
2.765.985.000 złotych, jest więc o 791 milionów 
wy'zlszy niż w roku ubiegłym. Nadwyżka ta 

Jerzy Korwi!! 481 

Zabójstwo Waldemara Glucka 
Major jechał więc do -Warszawy w prze- uważne oczy wpijając w powabny kształt 

konaniu, że nie osiągnie żadnego sukcesu, I odbite. w lustrze własnej postaci. Przedsta
chciał jedynie wyj~śnić okoli~zności, w ja- wiała się jak soczysty! s~akowi~y ow.oc, a 
k\ch zaszły ostatme wypadki. Gdyby mu był to znak os1ągmęc1a kulmmacyJnego 
się przynajmniej to jedno udało, miałby : punktu rozwoju fizjologicznego, za którym 
gotową broń przeciw niektórym ze swoich w nadchodzącym czasie czaił się coraz wy
zwierzchników, którzy zawsze, gdy szło o rażniejszy uwiąd. W dwadzieścia lat póź
spraw~1 związane z konsulem, okazywali niej nic już z tego, co widzi w lustrze, nie 
bardzo podejrzaną opieszałość. Major nie pozostanie. Piersi obwisną, skóra się po
jechał jednak za późno, aby uzyskać coś marszczy, postać ulegnie deformacji przez 
więcej, niż zamierzał. Wypadki jakie zaję- nadmierny rozrost otłuszczonego brzucha. 
ły jego umysł, rozegrały się zaledwie przed - To już tak niewiele pozostało mi cza 
trzema dniami i nie zostały jeszcze zakoń- su!. •• wyszeptała Nacia d-0 samej siebie i 
czone, ale. o tym nie wiedział! poczęła gorączkowo zestawiać w myśli do· 

Przed trzema dniami jedna z zaginionyc tychczasowy bilans życia. Ze wspomnień 
o;;ób Natalia Grzybowska siedziała jeszcze wypłynął przede wszystkim okres jej pohań 
w s~ym niieszkaniu na ~aliborzu przed toa hienia. Górował nad innymi przeżyciami 
· Jtą i bardzo dokładnie oglądała twarz, re- świeżym jeszcze i ·teraz· smakiem goryczy. 
' a i ramiona. Nie ulegało wątpliwości, że - Dłużej tak nie chcę! - krzyknęła 
ależały do bardzo pięknej kobiety, ale w sama do siebie głośno. 
ym stopniu już dojrzałej, że nieuchronnie , - Czego dłużej nie chcesz, najdroższa? 
nadejść musiało teraz przekwitanie. Po - zapytał na to Darre. Wszedł bezszele.st
wstała i zręcznym ruchem zrzuciła z sie- nie do mieszkania, od którego posiadał 
bie jedwabny szlafrok badawcze, chłodne, zawsze klucze i nie zauważywszy panny 

pozwoli przede wszy5tkim na pokrycie ndedo· 
borów Miej5ikich Zakładów Komunikacyjnych 
(:k-tóre wyn-0szą 160 milionów złotych), .kanaliza 
cji i wodociągów. PozostaM sumy przez.nacz.o· 
ne będą na rozszerzenie opieki 6ipołecznej, na 
ro:z;budowani·e linii tramwajowych, na zwięk· 
szenie liczby łóżek w s7.>pitalach miejskich o· 
raz na inne inwestycje. 

Na inwestycje mieszkaniowe przewidziana 
jest suma 500 milionów złotych. 

Program przewiduje opracowanie przede 
wszystkim takich zagadnień naukowych, któ• 
re majdują się w bez.pośrednim zwią1oku z po· 
trzebami pań5twa .radzieckiego. 

Uczeni podkreślali zwł<1Szcza koniec2nilŚĆ 
przeprowadzenia bada'ń, mających na celu dal· 
sze podniesienie produkcji rolnictwa. 

Grzybowskiej w saloniku poszedł na jej po się wcale nagością, tak była tragicznie nie
szukiwanie, aż pł'zyłapał ją tu w sypialni, szczęśliwa, że nie budziła żadnej zmyslo
rozmawiała zrozumiał to dobrze, ze wej my~li. Darre sam, choć musiał być ra· 
swą przeszłością patrząc w lustro. Obróci- c:rej bezlitosny1 poczuł żywe dla niej współ 
ła się gwałtownie na taburecie, zmierzyła czucie. 
go· ostro, ale nie uczyniło to na nim naj- - Słuchaj, chcę omówić z tobą bardzo 
mniejszego wrażenia. Nieproszony usiadł dokładnie sytuację, niewiele bowiem pozo
w głębokim fotelu tuż przy oknie, założył stało nam czasu. Czy ty zdajesz sobie .z te
nogę nP nogę i ponownie1 tym r:;i.zem ostro go sprawę? Jeśli zaś spełnisz moją o.stat-
już, zapytał. .nią prośbę, będziesz już wkrótce całkowi-

- No, czego dłużej nie chcesz? Mów! cie wolna. Wiesz, o jaką to idzie prośbę! 
Nie odpowiadała jednak. Zbierała się w Dlaczego tak się ociągasz? 

sobie i pęczniała od gwałtownej furii, a - Jakto ostatnią? - zawołała nagle 
oczami przywołała z siebie zimny) metalicz z ożywieniem - Co u ciebie znaczy ostat
ny blask, wyraz gniewu dojrzałego już do nia prośba?! 
decyzji. - Jeśli uzyskasz dla mnie plan lub mo-

- Mów! - znów poprosił - Ja muszę del karłl.binu, wynalezionego przez tego 
wiedzieć czego ty nie chcesz. . młokosa Szymczyka, wyjadę z Polski, a to-

Siedział spokojnie w fotelu w każdym bie zostawię wolną rękę i uczynisz1 co ze
calu elegancki, światowy mężczyzna, świet: chcesz. Nie będziesz jednak mogła zostać 
nie panujący nad odruchami, z tą nieodgad w kraju. . · 
niętą nigdy maską twarzy, w której sztucz- ' - Dlaczego? 
na niewątpliwie obojętność kryła jedynie - Cztery lata pracujesz już dla mnie i 
zręcznie istotę tej niezwykłej siły, która stale jesteś jeszcze taka naiwna, jak daw
zgubiła ją tak bezpowrotnie. Nacia usiadła niej. Pozostało nam niewiele więcej nad 
znów na taburecie i jednocześnie objęła kilka dni czasu. Bardzo dokładnie przemy
oburącz dłońmi swą rozpaloną głowę. Słoń ś!ałem wszystko i do takiego właśnie do
ce ześlizgiwało się właśnie z muru i wąskim szedłem już przekonania. Wierucki widział 
pasme~ prze;ni.kając tiuiow:ą f~rankę uloko w. PCX:i~gu zawqrtość twojej te~zki z akta
wało się na JeJ włosach. Siedziała w swa-- nu Mm1sterstw> Spraw Zagrarucznych1 nie 
bodnie rozpiętym szlafroku nie krępujac wzieła.i wtedv ood uwagę jego naiwności 
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Spasł się Opasała, ale schudnie.„ 
Kochany Macieju! 
Ja,, widzisz, nazywa.m 1lę Podstawka, ty 

Berlak - ł nazwiska na,ne, można powle
d.deć, jeszcze nic nie mówią. Ale składa się 
r.Ieraz tak w życiu. że po nazwisku, bracie 
dojdziesz do czyjegoś charakteru I w ogóle, 
kto zacz. Trudno to, ma S'lę rozumieć, •frwi~.r 
d.zić, ot tak, 111a oko, ale Jak się; komuś le
piej przyjrzeć - to, proszę clebi~. niekiedy 
szydło 'Il worka wyjdzie. 

Tak na ten przykład było czytałem 
niedawno - o niejakim OPASALE ze Zgo
rzelca. Nazwisko - co tu ukrywsć - wy
\\•odzi się od opasać. No, I facet faktycznie 
!ię opasał. Krzywdą. biedniaka, chłopa ma· 
łorolnego i na średniej. gospodarce. N a po
czątku to nikt na to uwagi nie zwracał. 
Wiedziano, że rość ma go,podarstwo rolne 
w D!Użynie Dolnej l to boą.:ue gospodar
stwo, a jednocześnie Jest kforownikiem o. 
środka oświaty rolniczej w tej sał'Jlej mid
l!cowoścl. Niby połą.ozenie nleszc:rególne, ale 
oót - do samego nazwiBka nie chciano się 
przyczepiać. r • 

- Jak się zwal, tak rtę zwal - mówio
no w okolicy - byle dobrze pracował. 

No. ale jakoś nie wynło. Nazwisko widać 
obowiązuje, bo Opasała jął się opasać.„ 
sam i to cudzym kosztem. W dodatku sta
nowisko swoje fatalnie zaczął wYkorzysły
wać. Oświatę roln1czą. całą. tylko dla siebie 
zatrzymał i dla swojego majątku, a powie
rzony swojej opiece ośrodek w jeden ugór 
zamienił. A c0 dostał na zagospodarowanie „. innych źródeł - to, uważasz, cały czas 

„G. Ł O S C H Ł O P S 1t ?"' 

Chłopi w walce z wyzyskiem; złodziejstwem i spekulacjQ 
Przemówienie wicepremiera Korzyckiego do mało i średniorolnych 

Sekretarz generalny Stronnictwa Ludow ego - wicepremier Antoni Korzyckl wygło· Chłopskiej, oraz akcji oczyszczenia rad na-

sil przed mikrofonem Polskiego Radia prze mówienie , skierowane do wszystkich chlo- rodowych i zarządów gminnych, z elemen~ów 

pów drobno- i średniorolnych. kapitalistycznych, ·klasowo wrog:ch intere-

Na wstępie swego przemówienia wicepre- chłopów mówca powiedz:ał: som drobnego i średniego 1:'.hlopa. „Już nie-

mier Korzycki wskazał ogrom pracy, jaką „Powinniście stać na strazy wykonania spra długo - powiedział w:cepremier - świadomy 

wykonać muszą chłopi w okresie jesieni, aby wiedliwej polityki Rz.ądu. W Waszych rękach aktyw chłopski, działacze wiejscy przy~tąpią 

należycie zorać i obs'ać wyz.naczone planem w Polsce Ludowej znajduje się Wasz los. do wielkiej akcji wyborciej, w któ:_.ej do 

powierzchnie ziemi, aby osiągnąć nowy plon Wyście powinni w Związku Samopomocy kierownictwa. wsi, gminne.i · spółdzielni .,sa

obfitszy niż w roku bieżącym. Aby chłopi Chłopskiej pilnować, ażeby kredyty były mopomoc Chłopska", organ:zacji partyjnych, 

mogli stojące przed nimi zadania wykonać, udostępnione biednym i średnim rolnikom. powinni wejść uczciwi synowie wsi , zwalcza. 

rząd h.1dowy przyszedł im z wielką pomocą, W spółdzielniach powinniście czuwać nad I jący :vsz~lkie wy.z.yski, niesprawiedliwo.ść i 
przeznaczając znaczne kredyty siewne, do- sprawiedliwym rozdz.iałem nawozów, 1(,wa- naduzyc1a. W te1 pracy ws-,,yscy chłop1 -

starczając duże ilości nawozów sztucznych i rów, narzędzi - dla wsi pracującej - nie członkowie SL i PSL, jak również z szeregów 

ziarna siewnego, oraz przekazując do ośrod- zaś dla spekulantów i bogaczy. Wyście w Ra PPR i PPS, skupią się zgodnie we wspólnej 

ków maszynowych nowe maszyny i narz.ę- dach Narodowych w'.nni strzec słuszności walce z żywiołem kapitalistycznym i wstecz

dzia rolnicze. Rząd ludowy zwolnił 900 ty- c>płat za usługi sąsiedzkie, za pomoc przy nym - wrogim chłopskim interesom. 

sięcy biednych rolników i właśc'.cieli parcel orce i siewie, ażeby biedny nie był przez Następnie w'cepremier Korzycki zwrócił 

od drugiej raty podatku grutowego, oraz · bogatszego wyzyskiwany. uwagę, że w związku z przygotowaniami do 

otworzył szeroko możliwości zdobycia kredy- Wyście w zarządach gminnych powinni ba- akcji wyborczej w spółdzielczości wiejskiej 

tów przez drobnego roLnJika, znosząc nie- czyć, aby podatki i wpłaty na Fundusz paskarze i bogacze wiejscy, ;eh ku

które przep'.sy bankowe. Oszczędnościowy były wpłacane w całości, motry ! pachołkowie rowiewają na wsi 

Pomoc ta - stwierdził dalej wicepremier ażeby ulgi były przyznane tylko biedniej- najprzeróżniejsze plotki. Mówca zapewnił 

Korzycki - często trafia do rąk bogaczy szym i średniorolnym gospodarzom. chłopów, że ani ruch ludowy, ani partie 

wiejskich, którzy zagarn'ają kredyt przezna- Sprawiedliwość na wsi zaprnwadzić mogą robotnicze nie zam'erzają narzucać wsi ta

czony dla wsi, wykupują nawozy sztuczne i 1ylko sami chłopi, jeżeli korzystając z wciąż kich form życia, które nie odpowiadają chłp.. 

inne towary przemysłowe. Bogacze wiejscy I rosnącej pomocy Państwa Ludowego zwalczać pom i których chłopi sobie nie życzą. 
wykorzystują mas?-yny rolnicze z ośrodków będą wyzysk, złodziejstwo i spekulację". „Ruch ludowy - powie<i'7.iał wicepremier -

maszynowych nie dopuszczając do n'.ch tych j Następnie wicepremier Kor2'.ycki omówił stoi na gruncie wgzpchstronnego rozwoju 

gospod.arzy, którzy nie mają siły pociągowej. znaczenie akcji wyborczej władz współdziel- soółdzielczości, która dziś już jest uważana 

Zwracając się do drobno- i średniorolnych czości i w Zarządach Związku Samopomocy na wsi za dobrodziejstwo i wielką zdobycz. 

sobie do kieszeni. Trochę za późno zwrć.C1 ł D • • o h • • · • • 1 

:oltcoh uk:::iró!~ :0!~:~ i ok:u:;~;. ~~a~ z1ec1 w rzec owie nie mogq w z1m1e marznqc 
Ruch ludowy dążąc do podnies:enia zamoż
ności i kultury wsi pracującej, wskazuje 
chłopom jedyną drogę, na której potrafią oni 
zwiększyć wydajność ziemi. ulżyć ~wei pra~ 
cy, wykorzystać maszyny i energ:ę elektrycz
ną, to jest drogę spółdzielczości produkcy'j· 

może, nieśmiały był za bardzo I nie okny- • 
cuł odrazu wiejskiego kanciarza 1 speku- W naszej wiosce jest 7-oddziałowa szko-
lania, ale wreszcie pod sąd się dostał. Wy- la, w której do obecnej chwili odczuwa się 
Fzło na jaw, te spasał dwa z okładem ml- dotkliwy brak sprzętu, szczególnie ławek i 
liony na szkodę gospodark1i ludowej. Teraz stołów. Uczniowie s'edzą przy własnych przy 
za to posiedzi do końca życia I kradziony niesionych z domu stolach o różnej wielko
ituszcz napewno ~tra~~ ale powiedz sam; ści. Stoły zajmują dużo miejsca a dają ma-
1\lacicj~t, czy nalez;r 'i 1 ę ~awczasu o~lą.dac I Io miejsc wygodnych dla siedzących. W kla-
po wsiach za taklmli Nim jak te sw1nle . . , . d . 
w szkodę wliząl w Interesie wszystkich ucz- ~ach brak szyb, ~dy wt~Je w .atr. Jedno. z1ec-
dwy<'h chłopów chyba leży, aby się różne I ko podczas lekcJJ musr trzymac drzwi, aby 
Opasały lch krwawicą - nic opasały, ?r~eszkodzić przeciągom. . 

Twój Feliks Na stałe i powtarzające s'ę $larania sz.koly 

o zmianę tego stanu rzeczy Zarząd Gminny 
jedynie przyrzeka braki usunąć, a nic fak
tyczni.e nie uczynił. Ograniczył s:ę tylko do 
służenia radą - uważa, że kierownictwo s7.ko 
ły powinno te poważne braki uzupełnić do
chodami z imprez. szkolnych, co nie jest zgod
ne z przepisami władz szkolnych, gdyż do
chody z imprez przeznacza się na pomoce 
naukowe do fizyki, chemiii i b:ologii. Zbliża 

się zima. Czas pomyśleć o szkole w Orzecho-
wie. B. O. 

Bogatsi muszq płacić w•ęcej 
Członkiem spółdzielni może być każdy chłop, ale wkłady n;e mogą być równe 

na zebran'ach ogólnych członków ustalać no-1 Nad sprawami tymi czuwać winny Powia
we stawki, lub też wprowadzić w życie daw- towe związki gmin!1.'Ch spółdzielni Samopo-
no już podjęte uchwały. mocy Chłopskiej i k0ła partyjn ~-

nei. . 
Oświadczaliśmy już nieraz, a powtarzamy 

dzisiaj, że sprawa ta zależy od same.i wsi, 
że nlkt z:emi rolnikowi nie" zabierze, że 

spółdzielnie produkcyjne powstaną tam je
dynie, gdzie sobie tego sami chłopi będą 

życzyć. 

Nie dawajcie więc posłuchu wrogom I szko
dnikom - zakończył swe przemówienie wi
cepremier Korzycki, - którzy w strachu 
o własną skórę chcą Was pozbawić spokoju". 

35 PUNKTOW KONTROLI MLECZNOSCI 
W BRZEZIŃSKIM 

Zrzpszenie Hodowców Bydła w powieCie 
brzezińskim zorganizowało 35 punktów kon
troli mleczności. W punktach tych poa kon
trolą znajduje się 170 krów. 

Rola spółdzielczości na wsi będz:e coraz 
bardz.iej wzrastać. Dosłownie z dnia na dzień 
i tygodnia na tydzień spółdz:elnie rozszerzać 
będą izakre~ gwej działalnoki, obejmując 

swym zasięgiem coraz to nowe dziedziny ży- ···························································································~ 
cia na wsi. 

Nie może w!ęc by~ w tej chwili obo~ętne 
w czyim interesie b~dzie działać i komu 
służyć będzie spółdzielczość wiejska. Czy 
stanie się ona kramem garstki bogaczy i' 
spekulantów, czy też służyć będzie biednym 
i średnim rolnikom, a tym samym przeważa-

Rady dla gospodyń 

Mleko • I • Jego p rzecho'W"y"7anie 
Ze względu na powszechność zużycia mle-, lasecz.n'ki, które zabija ponowna pasteryza-1 mują go przez trzymanie naczyń z mlekiem 

ka już dawno wysunął się· problem jego prze c~~- Trzecie z kolei po~grzewanie mleka z~- w piecach o temperaturze ok. 45 stopni C. 

chowania. Znamy dobrz.e klopoty gospodyń, b1.ia resztę ewentualnie obecnych laseczn1- W jogurcie czynne są pałeczki. wytwarzające 
jącej części wsi. k · 

gdy mleko, świeżo przyniesione do domu. ow. kwas mlekowy w większej ilości i w wyższej 
Trzeba sobie powiedz.ieć prawdę, !e dotych gotowane po_ pewnym ·czasie, zs'ada się lub Zmiany w mleku, tak niedogodne z punktu temperaturze. 

czas w znacznej mierze odcinek spółdzielczo warzy. Niekiedy również zsiada si(: mleko 

1 
widzenia spożywan:a mleka świeżego, mogą Od zsiadłego mleka jest tylko jeden krok 

ści wiejskiej był zaniedbany i skutkiem tego przegotowane. Jak temu zaradz,ić? się okazać użyteczne z innyrh względów. do sera. Od śdętego sernika przez uwarzenie 

w l'.cznych ogniwach usadowiły się elementy Znane są różne sposoby zabezpieczenia Pospolite mleko zsiadle tworz.y się przez mleka. odsączamy serwatkę I otrzymujemy w 

spekulanckie i bogacze, którzy tak potrafili mleka przed zsiadan:em. Najpospolitsz.ym działanie paciorkowca mlecznego. Ten ostat- ten sposób sprasowany sernik, pospolicie 

pokierować pracami spółdzielni gminnych, by sposobem jest gotowanie mleka. Temperatu- n!, oglądany przez mikroskop (przyrząd do zwany serem. W je!;(o powstawaniu równie.i: 

jak najwięcej korzyści wyciągnąć dla siebie. ra wrzenia mleka wynosi trochę ponad 100 uzyskiwania dużych powiększeń) składa się 1 czyne paciorkowce mleczne. Sery o sma-

Obok wielu spraw zaniedbanych bodajże stopni i w tych warunkach mleko traci nie- z szeregu owalnych ziarniaków, złożonych w ku wytworniejszym np. szwajcarsk'.e, holen

naiw1ęcej niedociągnięć zanotować można które sk~adniki odżywcze, m'anowicie wita- ksz.tałt naszyjnika paciorków. Stąd nazwa. derskie itp. powstają przez ścięcie mleka za 

na odcinku ustalania i pob:erania wkładów minę C. Gotowanie ma tylko tę dobrą stronę, Mleko kwaśne otrzymujemy wstawiając na- pomocą podpuszczki, substancji działającej w 

od członków poszczególnych spółdzielni. Mi- ·że niszczy laseczniki gruźlicy, na którą cho- czynia do temperatury około 25 stopni C. żołądkach młodych cieląt. Odsączony 1 spra

mo, że oddawna już wszem i wobec głó- ru.ią krowy. Obecność pac'.orkowców mlecznych w prze- sowany sernik poddany jest dojrzewaniu t. zn. 

si się, że wkłady winny być ustalane w zależ- Inny sposób polega na tym, że mleko pod- wodzie pokarmowym wpływa dodatnio na powolnemu działaniu bakterii rozkładających 

ności od ilości posiadanej ziemi, to jednak grzewa się do 80 stopni i trzyma się je w trawienie, na czym polega znaczenie zdro- białko. Znamy sery podpuszczkowe twarde 

obecnie w dalszym ciągu prawie we wszyst- ~; temperaturze 20-30 minut. Zabieg ten na wotne zsiadłego mleka. Żeby mleko kwaśne o małej zawartości ·wody, gdzie dojrzewanie 

kich spóldzjelniach pobierane są równe i nie- leży powtarzać koleino 3 dni, by móc mleko mogło spełrtić swoje zadanie powinno zawie- przebiega wolno do środka ku pbwodowi sera, 

zróżnicowane wkłady. Te same 100 czy 200 przechować przez. czas dłuższy. W tych wa- rać czyste kultury t. zn. pos!adać wprowadza- oraz miękkie o większej zawartości wody i 

zł. płaci biedniak na dwóch morgach, co runkach mleko zawiera wszystkie składniki ny okre~lony rodzaj bakterii, w tym wypad- dojrzewających szybko, przyczem proces doj. 

bogacz na 40-tu. niezm:enione. ku paciorkowca mlecznego. Czyste kultury rzewania ma kierunek odwrotny. 

ostatnio szereg czołowych osobistości pań- Dlaczego należy mleko podgrzewać, by paciorkowe można wprowadzać do mleka, Również przy wvrobie masła czynne są 

stwowych, jak minister Minc i prezes Pszczół .móc je utrzymać w stanie świeżym czas pozbawionego drobnoustrojów, a więc wyja- ·,1kterie kwasu mlekowego, wywołujące 

kowski wypowiedziało się na ten temat, dłuższy? Przyczyną tego jest występowanie łowionego bądź przez pasteryzację, bądź kwaszenie śmietanki w mleku podstałym. 

stwierdzając, że wkłady poszcz.ególnych go- w mleku bakterii, które, żyjąc jego kosztem, o„zez gotowanie. Do bakterii szkodl:wych, a Podobnie jak w mleku zsiadłym usiłowano 
spodarzy muszą być ustalone w zależności od produkują składnik powodujący ścinanie się również powodujących zsiadanie się mleka pasteryzowaną śmietankę zakazić paciorkow 

stopnia ich zamożności. Zdawałoby się więc, sern:ka. Są to drobne organizmy wielkości należą lasec1,ki okrężnicy. które do mleka do- cami mlecz.nymi. Okazafo się że takie masło 

że sprawa ruszy naprzód z martwego do- tysięcznych części milimetra, kształtu owal- stają się z kałem krowy podczas n:eczysto '?St gor~ze w smaku od masła otrzymanego z 
tychczas punktu. Okazuje się jednak, że do nego lub wydłużonego, zwane ziarniakami lub odbywająrego srę udoju. Mleko, zawierające śmietanki niejałowej ; nie posiada aromatu 

terenu te wskazania jeszc~.3 n:e dotarły i nie pałeczkami. Organizmy te zużywają cukier laseczki okrężnicy, poznamy po typowym za- tak pobudzającego apetyt. Przy bliższym b.a

zostały zrealizowane. rozpuszczony w mleku. zwany laktozą, wy. pachu obory. Takie zamiast służyć zdrowiu, di:iniu została wykryta obok paciorkowca 

I tak naprzykład na terenie powiatu ko- twarzając z niego kwas mlekowy. Gdy ilość jest zdolne wywołać poważne zaburzenia mlecznego pewna ilość bakterii wytwarza-

. h "łd kwasu dojdzie do pewnej wielkości, wtedy na przewodu pokarmowego. i'ąca spec.ialn:i.. ar0 matv. czn~. sub~tiłnci·o. zw~-
neckiego w gm:nnyc spo zielniach w Pia- " r. ~ 

stępuje ścinanie się białka mleka, sernika czy Daleko większe z.ńaczen:e od zwykłego mle ną dwuacetylem, który J"uż w mi'ru'malnych 
nowie, Czermn:e, Radoszycach i innych nie 

li kazeiny. W tym oświetlen'u zrozumiałe jest ka zsiadłego posiada mleko zsiadłe, zawiera- ilościach tak znakomicie podnosi· wartos'ć m~-
przeprowadzono zróżnicowania wkładów. " 

podgrzewanie mleka. mające na celu zabi- iące pewną ilość alkoholu. Jest to mleko zsia sła. Zai:waszanie śmietanki prz.ez działanie 
Sprawa jest na tyle poważna, że warto na · d b t · · '"' d · d t dl kt · · b kt · · J k 

cie ro nous roJow .... o grzewarne o empe- e, w orym procz. a eru m e owych '1aciorkowca mlecznego sprzyja zmaślanlu 
nią zwrócić baczniejszą uwagę. Nie wolno, by 80 t · c · · t "d · · d 'd' T t t · j k · d 

ratury s opn1 , zwane mac·zeJ pas eryza- znaJ UJą się roz ze. e os a n:e, . a wrn o- masła. Naczynia zawierające zakwas mle-
w dalszym ciągu tak nierównomiernie roz- · · k dl' · b kt · · d · ! · t · lk h I · 

. CJą, uniesz o 1w1a a erie, pos1a aiące mo, wywo UJą pows awan1e a o o u 1 gazu r. zar.ski (chude mleko z 5-10 proc. ilości kwa 
kladano ciężary ~inansowe. N:e wolno nhoćby 1 · · • · · 

~ przetrwa nik1. Niektore drobnoustroJe, miano zwanego dwutlenkiem węgla. Do takich pro- I sneJ śmietanki). zwane matecznikami I 
dlatego, że spółdzielnie stale c'erpią na brak · · l "k" · d · d I „ t dukt· l · k fi t ł d · 

wic:e aseczm i, posia aJą z o nosc worze- ow na ezy e r, pows a y przez ztala- I uprzednio pasteryzowane, zakażamy kulturą 
gotówki - gotówki" koniecznej na zakup to- · t · bł h · ł k · d "d" k f" h 'ł" · h b k I ma wewną rz organizmu yszczącyc c1a e , me_ ro_ z zy e irow_ yc , w_ spo zyiącyc z a bakte_ rii i pozostaw.ia. my przez czas około 24 
warów, inwestycJ·e i inne przedsiPwzięc:a b d d h t t p d t l k T k ł I d 

" ar zo o pornyc na em pera urę, o grza- enam1 m. e owym_i. a ie zespo y, og ą ane gcdzm. Drobną częsc zakwasu zachowujemy, 

spółdzielni. ni~ do 80 stopni C zabija komórki rosnące, gołym okiem, maią wygląd rozgotowanych a resztę wlewamy do śmietanki i zostawia-

Dlatego na czasie będzie przypomnien!e, natomiast nie dz:ała na przetrwalniki. W ziaren ry~u. Pokrewnym ~ro<;luktem jest jo-1 my prze:: 20 godzin w temperaturze 17-20 

by w zbliżających się wyborach do Zarządów I przerwach między podgrzewaniem przetrwal- gurt, czyli mleko bułgarskie. Jak nazwa wska stooni c. Dotem ooddajemy zmaślanj.u. 

i Rad Nadzorczvch spółdz.ielni wiejskich niki kiełkują i w mleku pojawiają się nowe zuje, ojczyzną jego jest Bułgaria, gdzie olrzy Mgr, Janina Pri:rłc:cka . 



Postawienie sprawy Berlina przed Radq Bezpieczeń twa 
gwałci kartę ONZ i umowy w · Jałcie i Poczdamie 

. Minister Wyszyński jasno formułuje słuszne stanowisko ZSRR 
~tt, dnia 4 paźdz.iemi~a. Nota rządu radz.ieckiego z 3 paźd1.iern ika ni ęcia Rady Min i-strów Spraw Za.gr.anionych 

1~ ~ godz: 15'. '." W)'.iIJełmonej do ostofl.tnie- pokcLzuje. właściwą drogę w ro'l:w i ąza.niu tej i przekazania sprawy do Rady Bez.pieczeństwa, 
~ mieiisca waelkiei sali_ pałacu Chaillot, w- sprawy. Rządy Stanów Zjednoczonych, Anglii wbrew umowom m i ędzynarodowym. 
51.ało otwarte IPOflle?zere Rady Bezpięczeń- i Fra•ncji mają wszystkie możliwości postawić Delegacja radziecka - kończy Wyiszyńs:ki 
tstwa zwołane na :".'mcsek rządów Stamów Zje- we właściwym miejscu qnawę Berlina i spra- - nie w idzi wobec tego żadnych podstaw do 
<lp.oczo;iiycll, Anglu l Fr-ancj1, dla rozpatrzenia wy niemieck '.a. rozpatrywania sprawy Berlina na Radzie Bez-
isytua„c3d., wy>twor.ronej ·W Berlinie zanraża1·ą- . · · t · · d · ceł _ ltdaniem · t h . t ' " k „. . . Do tego trzeba tylko, ze-by rządy ~e szano· -pieczens wa 1 wypowia a się przeciw posta· 
b~ieczeństwu„. yc pans w - po oiow1 1 wały swoje własne. pod;i;iisy i wypełniły wzię- wien iu tej SiJtawy na porządiku dziennym o-

Mit...""1Sha1l Bevitn i Sch t te na s1eb1e zvbowiązarna. brad. 
• uma,n w ym &amym Po Wy$.zyńskim zabrał głos przeds1awiciel 

c:i:a11i.e, o godz. 15, zebrali si~ w siedzibie Iran Rada Ministrów_ SiprilW Zagrarnicznyc~ utwo- Stanów Zjedooczonych - Jessup, który o-
c_ue!kiego Mini\~terstwa Spraw Zagranicznych rzolil_a. na po·d&tawie uchw~ł poczdamskich, i est św iadczył, że mowa Wyszyńskieg·o nie zmie
na Quai d"Ore.ay dla omówiend-a nowej noty własme tym crgan~m, kt_ory został powołany, nia sytuacji i zaproponował, żeby Rada Bez
Związku Radz.ie<lk.i.ego w !!!prawie Niemiec. dla rozpatry:va~a 1 rozwiązywania spraw, do- pieczeństwa przystąpiła do roi.patrzenia noty 

No!a te !Proponowała podjęcie rozmów tyczących Niermec. trzech mocarstw. 
Wielkiej Crwórki. w 6pMwie Berlina i Nie- Nikt nie rnzumie, dlaczego organ ten lgno- Je'Ssup uważa, że artykuł 107, n& który po· 
m)ec i by1a przedmiotem żywych ikomentarzy ruje się i sprawa zosta}e przekazana instytu· wolał się Wyszyński, nie może w tym wypad· 
W iitu!ue.T-ach Zgromadzenia przed otwarciem ej.i oo tego nie powołanej. ku mieć zastosowania, ponieważ chodz.i nie o 
0 1»-ad Rady Bez.piea:eń&twa. Nie należy do.puścić - mówi Wyszyński - ;zatarg z Nie mcami, ale o za·larg mię<lzy wiel-

Po_<i-cia.s, gdy w kolach. de1El9'6-cli amerykań- żeby Rada Bezpieczeństwa została użyta jako kimi mocarstwami i sprawa ta ~ zdaniem 
&kie.J WiStrzymywa.no 1S1ę :z WYIJ)owiedziami parawan przez •tych, którzy łamią umowy mię- rządu Stanów Zjednoczonych - należy do 
z.dań .,., sprawie tej noty, w kolach ·brytyj- dzymarodowe. kompetencji Rady Bezpieczeństwa. 
skldl wyraź·niie dawano do zrozumienia, że w Dalej Wyszyński nap iętnował cały n iepoważ Delegat brytyjski - Cadogan, solidaryzuje 
Londynie uważają podjęc.ie rokowań Wielkiej ny hała5 wokoło r-zekomo istniejącej w Ber· się z wywodami delegata ameryikańskiiego i 
Czwóilki za jedynie możliwe wyjście :r: wytwo- linie sytuacji „zagrażającej pokojowi". domaga się postawienia sprawy Berlina na 
rzonej sytu·acj!i. Cały ten hałas jest tylko próbą wywarcia porządku dziennym obrad. Delegat Belgii żą• 

Niikt nie uwa~ powa±nie, t>e Rada :Bezpie- lll.adsku na opinię puiblkzną i zmierza do u- da również włączenia 5.prawv do porządku 
ozeństw1l czy Ogólne Zgromadzenie ONZ je5t sp-rawiedliwienia. akcji prowadzącej do pomi· dziennego. 
powciłanym organem do rozwiązMi1a kwestii -------·--------------------------------
berll:Mkiej. 

W !kołach .angfel<S<kich uwa:taJii jed111a.k, tt. 
jedynym „honorowym wyjściem" dla mo· 
carstw za.chodn~ch jest udzielenie zgody na 
propozycję moskiewską po ipl1'1.eprowadzeniu 
dyskusji w Radzie Be7.:pieaeństwa, -która ma 
- jak powiadają - , ,przygo.tować grunt" dla 
ponoWillych rnzmów Wielkiej Czwórki. Talk.ie 
jest jednoczeŚinie zda'lli e delegacj.l fram<:usikiej. 

Dzisiejszy „Mo·nde" w artykule, poświęco
nym posiedzen.iu Rady Bezipieczeństwa, ·po wy 
powiedzeniu różnych zastrzeżeń w stosunku 
do noty :radz.ieckiej, przyznaje jednak, że 
„sprawa Berlina powiinna być rozwJązana dro
gą porozumienia czterech mocarstw'". 

W tej sytuacji ostrze dzisiejszego pO&U'rl·iiT 
cia mocarstw zachodnich było już wyraźnie 
stępi9ne jeszQZe przed otwarciem posie-dzen.ia 
Rady Bezp ieczeństwa. 

Amerykańskie „oko" w Paryżu 
Członkowie ONZ śledzeni przez agentów Mar1'halła ' 

Paryskie pismo „Action" donosi, że na oso wielkie oburzenie wśród delegatów na Zgro 
bisty r'Jzkaz min . Marshalla został utworzo- madzenie Generalne ONZ i ich pei;s-:melu. 
ny specjalny oddział „stuprocentowych Arne- Pamiętają oni. dobrze, że w Ameryce Mar
rykanów", któreg'.l zadani.em ma być ~zpie- shall zorganizował specjalną jednostkę wy· 
gowanie pracy, działa]n'.)ŚCi i kontaktów ze wiadowczą do śledzenia zagranicznych dele-
społeczeństwem wszystkich pracowników. gacji na obrady ONZ. 
ONZ w Pa-ryżu. Delegaci jednak spodziewali się, że w Pa· 

Jak podaje „Action", codziennie wysyłane ryżu będą W'Jlni od prześladowców amery
są szczegółowe raporty, dotyczące nie tylk'.l kańsldch. Obecnie przekonywujlł się oni. że 
tłumaczy, manynistek i dziennikarzy, lecz Marshall i w Paryżu, gdzie posiada podpo
również CŻłonków cudzoziemskich delegacji. rządkowany sobie rząd, ma zamiar zachowy-

Ta bezczelność amerykańska wywołuje wać się, jak gosp0darz, a nie, jak gość:. 

Przedstawiciele Rady Państwa w lodzi 

~. I 

To I OUJO 

Z ogródkami 
- Może się przejdziesz trochę bei; og16de1t' 

- zaproponował mi mój przyjaciel, Ka:r:io. 
- Chyba przez ogródek? - poprawiłem 

przy jacie la. 
·- Nie. W/a.śnie, fe „bez"' - upierał s/ę 

przy swoim Kazio. - „Bez ogródek"'. Taki 
dział w organie Kurii Xiqżęcej Metropolital
nej J<rakowskiej. Notę tam postawili niedosta
teczną Ministerstwu Kultury i Sztuki za brak 
opieki nad zabytkami sztuki. 

"\Nziqłem z zaciekawieniem rzeczony numl!r 
„ Tygodnika Powszechnego"' (z dn. 3 paździer
nika br.). ·znalazłem notę pt. „Zamalowane 
freski". A!itor t. art. taktycznie przygadał wy
mieni-Onemu wyżej Ministerstwu, że zbyt małq 
troskq otoczy/o pałac b. Stadnickich w StaIO· 
źrebach w pow. płockim, a zwłaszcza ,,prze· 
skrobało'" treski w tymże pałacu się znajdu· 
jące. 

- No, i co ty na to? - za.pyt.al Kazio. -
Na te „zamal-0wane freski"? 

- Myślę - odparłem - :te służą one N· 
dakcji „Tygodnika Powszechnego"' do zamalo· 
wania bardzo przykrej historii, jaka miała 
miejsce 24 września br. w Kamieńsku i Gori· 
kow1cach. Ministerstwo Kultury J Sztuki zor· 
ganizowalo, ja/i wiadomo, obóz w Sulejowie 
dla zbadania zabytków, znajdujących się na 
terenie pow. piotrkowskiego. Uczestnicy obo· 
m, studenci polskich un1wersytet6w, mieli się 
uczyć w prnktyce historil ku/lury i sztuki, do· 
konywujqc spisu i inwentaryzacji dzieł sztr.tki. 
Niestety, pożyteczna im'preil.a Ministerstwa 
Kultury i Sztuki, impreza, świadcząca dowod· 
nie o tym, że ministerstwo t-0 roztacza troskli· 
wq opil!kę nad zabytkami - skończyła się ... 

- Zajściami - przerwa! Kazio - dzikimi, 
średniowiecznymi zajściami, ·inspirowanymi 
przez spekulantów i plebanie. 

- Otóż to, moje dziecko - potwie-rdziłem. 

- I nader charakterystyczne, że „ Tygodnik. 
Powszechny'", widząc „źdźbło„ w dalekich Std 
roźrebach, nie dostrzegł jakoś wielkiej, zgni· 
lej „belki" w o wiele blfi.szym Kamieńsku 1 

Gorzkowicach. Dziwna, bardzo dziwna dba· 
/ość o „kulturę". O krwawych „freskach"' piolr 
kowskich - ani słowa. 

- No, słowo na ten temat - wtrącfł Kazio 
- napisało „Słowo powszechne„. Co prawda 
diablo ' po niewczasie, ale patrz: „JAKJMS 
CIEMNYM ELEMENTOM UDAŁO SIĘ SPRÓ
WOKOWAC PRZECIW MŁODZIEtY SFANA· 
TYZOW ANY TŁUM ..• " Już isam poCl':ątek ipoisied.zenia był wymow

nym ~wiauectwem tego, że organizatorzy d7Ji
siejszego widowiska rue biorą zbyt ?Owainie 
swych właisnych alarmów wojennych. Lic-znie 
zebr.ana publiczność, która przyiszla na ;po.sie· 
dzende w oczekiwaniu gorącej dyskusji n.a te
mat „e.i.armującej sy·tuacji" w Berlimie, do.zna· 

W dniu wczora.lS'.tym prz~;byli do Zar.tą· 
du ~tiejsk\ego w J_,odzi urzedstawiciele Ra· 
dy Państwa i odbyli dłuższl} konferencję 
z Prendentem m. tow. Stawińskim oraz 
z naczelnikami poszczególnych wydziałów 

Ze ciemnym elemenPom - to fakt, ale dl<r· 
ZaruJdn l\Ue.]skiego. czego - „jakimś"? Po tdż te ogródki. Czyżby 

Delegaci Rady Państwa rMpat.rzyli bud· redakcja „Słowa Powszechnego" NAPRAWDE 
:7.et Lodzi na rok 1949 oraz omt$wili sprawy I nie wiedziała, kto ponosi odpowiedzialnóść ta 
finansowe i gospodarcze na.sżego samorzą- ekscesy piotrkowskie? To nie sq ,,freski'". Te-
du. go się nie da „zamalować''. E. Tam, 

· ł-a roz~rowani a. 
Bo oto ;po otwarciu. iposiedzen1a 'P'fZe:z dele- h C I 1•~-"-

riata amerykańskiego, Warren Austina i pr-ze- lnterpelac#e ftO!!iZflC Zllt~ n n-W 

" ::-s~n~~1:~~~~~ ~:zg~~~:~~~:~~
0 J::n;!fc:~ B r a k i z a p a t r z e n ·1 a m a a a z y n a c h D O KP 

muglia, wyw:iązała si ę dłuższa dyskusja na te· 6 
mat. .. techniki l'łumaczenia. S t 1 • dz. • W ó • C zda · .., 

- Łódź 
Chodziło 0 

to, czy ma by~ -ra
6

t
05

owantt do· za.nowny To~. Redall orze. nasze.} narzę 10wm. szystko to zam wio nąc. zęsto rza się, . że potrzebni' nam 
ty<:hczasowa techniJca Tównoczesne.go thlma· Duze ~naczeme rlJ8.: sp~awnego remnntu ne zostało w ramach miesięcznego zapotrze mateliałv leż:)- 7'magazynowane w nadmiei'· 
czenia n~ wszvstkie języki, c-r.y tet tłumacze-' parowo~ow ma wł3;sCiwe I pun~tualne zao· bowania. Niestety, na skutek słabego 7Ain· nych ilościach na terenie sąsiednleh dyrek· 
nia maj ą na6tąplć jedne po drugi<:h. ,~trzeme ~rsztat?""'. w mat~nały pomoc- t-6resowania Zfl strony służby zasobów, cji. O ile jednak glówne magazyny nie wie· 

Dyskusja· na ten temat, w której zabierali meze. Zadanie to ł ~1.ązy na głownych .mar.a- rzecrty te nie są wcale l}rzysyłane albo nad- dzą, co ma.ja. w magazvnach pomocniezycb. 
głos prawne wszyscy delegaci, a niektó·rzy na- . zynach w. D5'.re~C.JI, tzw. Zas<!bowm. Nit;: cho~ ·nie na czas. Wpływa to bardzo nic przeto dziwnego, że w obrębie nasr,e.i 
wet dwukrotnie, trwaia przeszło godzinę. st~ty,. ? ile 1d~1e o ZaS?bo~u~ • J;lyrekc.11 ujemnie na wyniki pracy personelu pn.ro- dyrekcji również nie wied7.a. w jaki sposób 
wr„szcie została przyjęta w tej isprawie jedno Łódzkiej, pracu.1e ona me naJlep1eJ. wozowni. usunąć te niedornagania. Zdarzaj!} się jed· 
myślna uchwała i Rada mogła !Przyistąpić do Na przykład nie małą przeszkodą w pr:ł· Służba zasobów, be.rdzo skrupulatnie nak WYl>ttdki, że praeownicy parowozowni 
omawiania sprawy, dla której zoistala zwołana . cy naszej paro~vozo~i Łódź-Kaliska .f~s~ prze..<;trzegając dokładnego wypełniania Lódi-Hałiska, ~zuki1jąc na wła.<Jną. rękę 

Jak było do ;prze- brak tzw. rozw1ertakow, cegły szamotone.1 druczków i formularzy, nie widzi ubytku znajdu)lł brałrn ląee materiały na. terenie 
widzenia, przede do sklepień w parowozach, bębn?w żeliw- najbardziej potrzebnych materilłłów. mimo. sąsiednich d;vrek{'ji, litóre wobec posiada· 
wszystkim wywiąza- nych, oraz brak narzędzi precyzyjnych dla że braki te st.osunkowo łatwo byłoby usu- nia danych materiałów pod dostatkiem, 
la isię wielka dysiku- chętnie je odstępuj!}. Należało by jedrulk, 
sja iprocedmalina, któ N• • aby kierownictwo głównych zasobów po· 
ra jeszcz.e n.ie zosta- tszczeyą cenne surowce ważnie się tym st1lnem zainreresowało 
,1a zalrnńczona i bę- i istniejące brald uzupełniło. 
dzie trwała jak &zanowny Tow. Redaktorz,e! a trawę z magazynu brała nie tylko nasza Spodziewamy !Yię, że interpelacja nasza 
przyipu5zczają - jes1. Przy ul. Strzelców Kaniowskich Nr 77 fabryka. Mnie się zdaje, że o ·ne Już maga- zwróci uwagę czyuników kompet1mtnych 
cz-e pnez cały dzień znajduje się główny magazyn Państwowe- zyn ten nie może być w tym samym mieś- i usuniP tego r9dzaju niedociagnięcia. 
jutrzejszy. cie, co dyrekcJa naszego pn,emySłu., to }tt7.y Komitet Wspóltlzlsłania PPR i PPS 

Pierwszy zabrał go ZjednoC'tonego Przemysłu Drzewnego. najmniej tu na miej:>cu w Łodzi powinien J>arowozowni Lódź-Kaliska. 
q~o5 delegat radziec- Magazyn ten, to jakby udziplne państwo istnieć czynnik spoleczny, który by miał OD REDAKCJI. 
'ki - WYSZYŃSKI na terenie J,odzi, gdyż 1•odlega on bezpo• prawo i możność kontroli. I my ze swej str()Uy oczeku.1emy, te Dy-
klóry, powołując s.ię średnio dyrekcji w Warszawie, a tu na miej rekcja Okrę~ Lódzkiego Polskich Kolei 
na a~t. 107. Statutu scu nikt w jego sprawy nie ma żadn~go Pracownik Zjed.n. Stolarń Państw. Państwowych nie zaniedba odpowiednich 
Narodow Zie?n~czo- wglątlu. Nic wiem, jak częsty i jak dokład,- Nr 2, oddział 6. kroków, aby zaradzić tej niepożądanej sy-

~r~~dnir!~~~~'.ą~~ ny. jest w~d d~rekcji. l\ly, ro.botnicy, w (nazwisko :z.nane Redcrkcji). tuacji. 

t · cząca byłego nieprzyjacielskiego >terytorium, f kaz~ym r~z~, kt~rzy ~a~ c?odZimy po s~
n:.e może być przedmiotem obrad" ONZ, wy- rowiec, widzimy, ze dzie.1e się tam me naJ· 
p'Jw.ied;iiał się przeciw postawieniu s.prawy lepie.j. Przez długi czas na przykład otrzy
Bcrima na Radzde Bezp iecze11stwa. mywaliśn1y stamtąd mokrą, trawę moro;ką, 

,,,sp;awa. ta nie należy. do .kompetencji ~ady której ti·zeba było 0 wiefo ~cej pakować 
~ -zpiecrens'.wa :-- powiedział_ yvyszynski - do mebli niż trawy suchej a w dodatku 
1 postawienie ·teJ sprawy h1taJ iest pogwałce- m hl ' t t · .1 d · · · 
niem Karty Narodów Ziednoczonych i umów ~ . e przy ~'m raei Y uzo. na s'!'e.1 wa~· 
po dp.i5anych w Jałcie ii Poczdamie. tosc1. Ta drogocenna h"awa, za ktoTa pan· 

Akcja władz Ta·d?.ieckich w Berlinie - po· stwo nasze płaci zagraniczną. walutą, lefa.· 
w " edział dalej Wyszyński - była tylko odpo- ła sobie poprostu na dworze i mokła na de
wi edzią na jednostronną. r~formę walut.ową , suzu. Gdyśmy na to zwrabali uwagę, to 
r i_zepro~·rad~oną przez mocarstwa zachodnie . w pan Grzegorzewski, .kierownik magazynu, 
N• em<:zec~ l miała ~a. celu ochr6,nę ul:ter:sow znalazł dla trawv J·akie' pomiesz z i1·e. 
!"!''~poda rki radz1eck1e1 -strefy okupacyineJ. By · . , s . ~ e. l 
łit to akcja obronna przeciw akcji agresyW'llej ~e dla nas. r~botnikow spr~w~ t!! me J~St 
mocal'Stw zachodnich. Jeszcze załatwiona. l\.'ly chmehbysmy \l\'!.e• 

Gdyby nie by'ło tej akcji agresywnej, nie dzieć, ile nadwyżki na wadze trawy wyka-
bvłobv całej sprawy Berlina. zał magazyn, bo prze.cież woda coś waży, 

· Bo ate plony ekspedycji etnograficznej 
Miejskie Muzeum Etn0graficzne w Łodzi 

przejawia bardzo ożywioną działalność. 
Ostatnio w województwie kieleckim prze· 
bywała ekspedycja M iejskiego Muzeum 
Etnograficznego w Łodzi pod kierowni
ctwem dyrektora dra Krajewskieg'l, w skład 
k tórej wszedł szereg pracowników Mu· 
zeum, studentów-etnografów Uniwersytetu 
Łódzkiego i Łódzkiej WSGW. W miesiącu 
snerpniu ekspedycja przeprowadz1iła liczne 
badania etnograficzne w województwie kie 
leckim oraz zakupiła od Muzeurtt święto
krzyskiego w Kielćach wiE!le eksponatów 

dla Muzeum Etn'.lgraficznego w Łodzi. Po
nadto ekspedycja dokonała licznych zaku
pów zabytkowych strojów ludowych z re
gionu iłżeckiego i świętokrzyskJego; następ 
nie charakterystycznych narzędzi rolni
czych, narzędzi gospodarczych, narzędzi z 
kory, koszy itp. 

Ekspedycja przyW'iozła równiet typowe 
dla sztuki ludowej regionu kieleckiego obra 
zy na papierze i płótnie. Kilka dni temu 
ekspedycja powróciła do Łodzi by r-ozpo· 
cząć wytęzoną prace w Miejsklim Muzeum 
E!n6graf.ic:znyll1 

Niewqtpliwe prawo do mieszkania 
Towarzyszu Redaktorze! I stoi tylko fortevia-n i stolik. Pan jubiler 
W marcu ubiegłego roku po powrocie oczywiście· skorzystltł z uprzejmości Ur.iędu 

z wojska zamieszkałem wra-z z żoną u sz•.v;t- Kwaterunkoweg:o i czym prędzej złożył 

gra, który zajmuje tak maleńki pokoik, że odwołanie do Komisji Lokalowej_ Komisja 
nie ~yło nawet gdzie wstawić łóżka dla nas. ta nie grzeszy zbytnio pośpiechem, il więc 
Spanśmy na podłod:te. mogę się spodziewać, iż orzeczenie przyjdzie 

Niedawno zwoln'1ł się pokój na poddaszu. ta dobrych kilka tygodni. Jeśli weźmiemy 
W porozumieniń z Komitetem Dom&wym pod uwagę, że właścic'iel mieszkania, ma je
pokój ten zająłem, składając jednocześnie' szeze prawo odwołania się do MRN, a na· 
wniosek w Urzędzie Kwateruttkowym. Oka- wet do Warszawy, na.leży sądzić, że duź:o 
zało się jednak, że mieszkanie to zostało jeszcze czasu upłynie, nim wejdę w posfa
zastrzeżone dla wysiedleńców z domów bur- danie mieszkania, jP.śli w mlędzyctasie kłoś 
sowych i otrzymała na nie przydział rodzi- · inny nie uzyska tego przydziału, jak to już 
na, skladająca się z trzech osób. Mlesżkamy zdarzyło się wielokrotnie ze mną i z inny-
obecnie razem. mi. 

Porad-zono mi znaleźć sobie i·nne mles2ka- Zona moja jest w PO\'(lażnym stanie. Ze 
nie .i z1ożyć wniosek. Po długich p-OszitkL strachem myślę o dniu, kiedy urodzi się 
waniach - zna:Iazłem. dziecko, bo nie będę mógł dać choćby mini· 

Przy ul. Kruczej 10, właśeieiel zakładu mum WY!!'ód. Wiem. że interwencja „Gł-0su" 
.iubilerskieg-0 zajmuje 5 poki' -z kuchnią, w bardzo 1Viele 1maczy. Proszę więc o zainte
których mqeszkają trzy osoby meldowane i resowanit się moją· sprawą i o zajęcie sta
jedna. niemeldowana. Jest to samotny kawa- nowisk-a w tej sprawie. 
!er, kuzyn wtaściciela mieszkania, posiada- Konduktor M. z. K. 
jący własne locum, składające się z dWóch Głogora Czesław 

pok&! z kuchnią. • • ~ 
Z~łosiłem wniósek na jeden pokój_ PGstl.- Od' Redakcji! 

no kontrolera. Ten stwierdził, że istotnie Nasze stanowisko w tej sprawie .fest zu-
ta·k jest. Jak !Hldałem we wniosku i: był pełn~ jasne. PrOćedu-'ra przydzielenia mie
zda.nia, że przydział otrz.ymam. szka-nia, w wypadkach tak niewątpliwych 

Istotnie przydzielono mi jeden z pięciu musi być znacznie uproszczona. Wy:rażań'iy 
pokoi, .,ale" właścicielowi mieszkania. da-n6 nadzieję, że tów. Głogora otrzyma nareszcie 
aż 14 dni na ot>róźnienie pokoju, w którym mieszkanie. które lti.u si~ słusznie rtaleb, 

• 



• 

GÓRNICY KOPALNI „MURCKl" . naszego rolnictwa jest zwiększenie pogłowia h0dowlę, ale nadto otacza szczególną troską czah swoją pracę do zwalczarua chorob za· 
\V HOŁDZIE 'zwierząt domowych. Dla kraju ma t-. d0nio służbę weterynaryiną, która również w wy- kaźnych wśróq zwierząt, obecnie .służba. we· 

WINCENTEMU PSTROWSKIEMU 1 słe znaczenie. P?za lepszym odżywianiem niku wojny poniosła olbrzymie sięgające 48 terynaryjna musi również wziąć na siebie 
ludności zapewnia wzrost żywej siły pacią· procent straty. takie zadania, jak zwalczanie chorób hodo. 

Górnicy kopalni „Murcki" należącej gowej i przysparza tak bardz0 p.-..trzebnych Wobęc przebudowy ustroju rolnego wlanych przychówka, choró~ pasożytniczych 
do Jaworznicko-Mikołowskiego z· dno- nawozów na~uralnych. . . wzm0~onej t~oski_ wł!'dz. pa_ństwowych o i _t. p„ co ma duże znaczeme ·dla zwlękne-

. Je • Min. Rol'tuctwa w celu zwiększema pogło- r-.zwóJ naszei W$1, zmieniły się i rozszerzy- ma pogłowia. 
czenia Przemysłu Węglowego złożyli w wia zwierzęcego, nie tylko sprowadza z za· ły znacznie zadania służby weterynaryjnej. Służba weterynaryjna w Polsce nie ogra· 

d~iu .3 bm. hołd· ~amięci _inicjatora Współpraca polsko radz·aecka ~~z:ob~i~. d:t: 1ó~"~~~~n~~~~:a ~e!:p~~~~:a~~~ 
w1elk1ego ruchu wspołzawodn1ctwa pra - dawczą, prz~rowadza . badania l~b'lrat-vyj-

cy Wincentego Pstrowskiego naclaJ'ąc ! . ?e, pr?wadz1 statystyk.i, obserwacy1ne terenu 
' ' . I d • d • • h '1• 1 t. d. Tak np. w celu zwalczania pomoru 

pięknie utrzymanemu, rozległemu par- W Zie ZIOie OC rony ros ID i zarazy świń przeprowadza się obecnie do-

kowi, stanowiącemu własność kopalni, I W ·ramach współpracy polsko-radzieckiej ochrony roślin oraz ·badał met0dy zwalcza- świadczeniap z 1_1owką szcze~111~nką przheoolowbpomo-
~ · k h T · . p 1 morową. rzecrw o zaraz wym c r 

imię pierwszecro przodownika pracy na cm u ~c ro'.1~ r0s m, gosc~ w ? sce nia stonki ziemniaczanej na terenie naszeg..., drobiu zastosowana zostanie nowa sz.cze-
o . na zaproszenie Ministerstwa Rolms:twa 1 Re k · d d · d d ZSRR dr I · " t • 

przemysłu'węglowego I form Rolnych uczony radziecki - dr. Iwa'- raiu. Prze 0 iaz em 0 . · wa- ~onka nazwana. „Ind:l'.jską • k ora uodpar-
- . · . " . now, który j~st specjalistą w dziedzinie now wygłosi w Państw. Instytucie Nauko- nla. ptactwo !1a. wszelk1e;o rodzaju .choroby: 

Park przy kopa.lilJ „Murcki Jest cen zwalczania niektórych szkodników roślin u· wym Gospodarstwa Wiejskiego w Bydgosz· ~k. pomys_lana prac~ w~terynar~i wy~a 
nym rezerwatem drzew liściastych, w prawnych. m. in. sbnki ziemniaczanej. czy referat, w k.tór~m przeds'.a~i met~~y ~a ~wi~kszr~.1~ 5.~anu ilośc1?;ego 1ivJ0?~1 e~ 
któ 

· · · k . . Dr. Iwanow podczas· sweg-. pobytu w l sposoby zwalczania szkodmkow r'Jślm siema wa. 1 1 aCJ~ . pracowni ow. ms er 
rym naJcenme3sze 0 - azy bukow i Polsce zapoznał się z pracą polskiej służby uprawnych na terenie ZSRR. stwo. Rolm~twa JUZ od r?ku 1946 ~z?u· 

grabów maJ'ą p 300 _ 400 1 t · · · d""WUJ~ słuzbę weterynaryJną. W chwą~ o· 
O a · becneJ mamy 1478 le-karzy weterynaru, 8 

w związku z nazwaniem parku im. w e g .- e I d I a r o I n .- k o"' w ilość lecznic dla zwierząt wynosi 142. Plan 

Wincentego Pstrowskiego została od- · e.,1'e~~;~~~~t za;udr~i~~:c~ko~ejs1~i~~- 1~!I~; 
słonięta marmurowa tablica pamiątko- z terenu województwa łódzkiego z nich ma obejmować' od 2 do 3 gmin. Ró· 

W • . d · · · Odd · ł Ok c t 1· Inf j · w gi I '- d · d · d wnież w naJbliższym czasie z'11Stanie uru· wa. uroczystosc1 o słonięcia tablicy z1a ręgowy en ra I Ro cze Społ ę e vę zie rozprawa Z'.>ny p~m1ę zy chomionych nowych 13 leczn'c państwo-
. 1 d · dzielni „Samopomoc Chłopska" w Ł"<izi, konsumentami według cen ustalonych przez 

wz1ę i u ział przedstawiciele Central- Ministerstwo Przemysłu i Handlu, za pośred wych dla zwierząt. Lecznice państwowe po· 

Z d 
. l .. , przeznaczył dla ludności rolniczej woj. . t . h 'łd · 1 · · to- 11iadają stajnie dla leczenia zwierząt przy 

nego arzą u Przemysłu Węg o „ .. go, me wem gmmnyc spo zie m oraz pawia czym opłata i' est tak skalkulowana, aby 
łódzkiego we wrześniu br. około 54 tys, ton wych związków spółdzielni gminnych „Sa-

oraz Centralnego Związku Zawodowe; węgla wolnorynkowego. mop-.m'JC Chłopska". sta_P.jonarne leczenie było d.-..stępne dla mało 
go Górników i Centralnego Związku i średniorolnych chłopów. 

Zawodowego Metalowców. Karygodne n·1edbalstwo le"Ka rza p~;::~~~~ k~;;tro~ó:i~::o u:~~o':!~!~~!~ nie tylko w rzeźniach miejskich, ale rów-
Z ADAN l A WIEJSI{ICH nież na wsi. Dotychczas ubój zwierząt dla 

PRZODOWNIKÓW ZDROWIA Epilogiem karygodnej pomyłki leka- W tej chwiJi Aleksandra Dusza za· Potrzeb wlasnych wsi nie był kontrolowa-
rza jest rozprawa rozpoczęta w dn. 4 strzegła się, że nie ma mieć operowa· ny, C" sprzyjało przenoszeniu się chorób 

Ministerstv;o Zdrowia, doceniając zna- br. w Sądzie Okręgowym w Krakow'e. nego brzucha. Mimo to dr Nowak przy· zwierzęcych., na ludzi. 
· d h d · N · k · h · dl' d ,t . d „ . d · W celu podniesienia kwalifikacji pracow-

czeme propagan y oc rony z row1a na . a ławie os arzonyc z~s:e. 1 r ? ~ 
1 
stąpił o operacJ_l 1. op i ero . przy p~- ników i zwiększenia ich ilości zostaną zor· 

wsi, dąży przy pomocy krótkotermino· n1sław Nowak, lekarz klmiki połozn1- wtornym zastrzezentu choreJ, zwrocił ganizowane weterynaryjne kursy szkolenio
wego szkolenia młodzieży wiejskiej do czej i sanitariuszka, Maria Drożyńska. ~ię do asystenta dr Bartla z polece-

1 

w_e dla przygo~o;vania gminnyc~ i gr..,madz· 
Jak wynika z aktu oskarżenia, w kwie niem, aby stwierdził, czy omyłkowo kich prz<Jdowm~O\v wet. er_ ynaryJnych. 

stworzenia zespołu wiejskich przodow· Plan szkol M t t R 1 i t 
tniu rb. przybyła do Krakowa Aleksan nie operuje innej chorej. . . emowy. mis ers wa_ 0 n c wa 

ników zdrowia. Szkolenie prowadzą ta · • · f · przewiduJe rówmez uruchomienie dwóch 
dra Du~za i udała się do prof, dra Stę- ~?'ło to J~dnak w koncoweJ azi_e op~- specjalnych liceów weterynaryjnych a tri 

kie organizacje społeczne, jak: PCK i powskiego po poradę. p 0 stwierdzeniu raCJI, tak, ze gdy dr Bartel stw1erdz1ł w ~elu przygotowania kadr prac--.rwników 
Samopomoc Chłopska, według progra- konieczności przeprowadzenia drobnego pomyłkę, było już za późno. słuzby weterynaryjnej na średnim poziomie. 
mu zatwierdzonego przez Ministerstwo 

1 

zabiegu ginekologicznego dr. Stępow- Akt oskarżenia zarzuca dr Nowako· Dalsza. rozbud'Jwa szkolnictwa przewiduj a . . . . _ zorganizowanie centralnej lecznky szkolen!n 
Zdrowia. ski skierował Duszę do Kliniki Położni· Wł zamedbame nalezytego zainteres? wej, w której lekarze wetrynarli "'Clbywać 

Zakres działalności wieJ'skich przodo cze~ Uni:"'ersytetu Jagiello~skiego, wania się chorą Aleksandrą Dusza, nie będą 6-cio 'miesięczne praktyki. 

ik
, d . be. . d gdzie przyJęta została na oddział ope· zbadania jej tożsamości i niezaznajo· 1 Szkolenie służby weterynaryjnej pozwoli 

wn ow z rowta o JmUJe prze e wszy racyjny. mienie się z historią jej choroby, w na- na pełną ochronę_ wsi przed chorobami zwie 

stkim dążenie do podniesienia poziomu Kilka dni przed tym na ten sam od- ~tęi:stw.ie czego. dok~nał naj?ięższej opel ~~ątg!;~::~fu:~:o!~~:~i s!: d~ro~;;:; 
hygieny osobistej i mieszkań drogą pro- dział przyjęto Barbarę Bronisławę Ja· raCJi ·g1nekolog1czneJ, zamiast stosun- idzie do podniesienia. gospodarczego na~ze-

• kowo lekkiego zabiegu. go rolnictwa. 
pagandy 1 przykładu osobistego przo· nusz, która z uwagi na stwierdzonego Maria Drożyńska winna .jest zanie-j 11111111111111111111111111Hllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll 
downików. Przodownicy prowadzić hę- raka, miała być poddana ciężkiej ope- dbania należytego ustalenia i spraw-

dą również walkę ze wszawicą i świerz racji. d~en~a. tożsamości cjlore.j i sprow.a~ze-I Nowe parowozy 
hem. Do zadań przodowników należeć W dniu operacji pielęgniarka Maria ~na ~eJ na salę operacyJną w mleJsce!. polskiej produką·i 
b d · t · · i k' Drożyńska zamiast przeznaczoneJ' do zo inm~J osoby I · 
ę zie poza ym organizowanie op e 1 D · ł 

21 
, . dk, Parowo_zownia Łódź-Kaliska otrzymała 

nad dziećmi w okresie intensywnych perowania Januszowej, sprowadziła Ale ' ?dro~phrav6~yl pok wo ano b~Wlła how, i ostatnio dość znaczną liczbę parowozów ty-
. ksandrę Duszę. Operujący dr Nowak wsro me e arzy oraz 1E:g yc w: pu P. T. _ 47 noweJ· konstrukcJ·1· opraco-

robót polnych, niesienie pomocy w na- · d ·1 · k h · I b h f d J Olb ht d ' nie spraw z1 nazwts a c oreJ, ecz oso ac pro .. , ra. ana . ryc a, ra Lwanej przez Centralne Biuro Komunikacyj-
głych wypadkach chorobowych oraz or przystąpił do zastrzyku znieczulające- Jerzego Jas1enskiego 1 dra Stefana; new porozumieniu z Ministerstwem Komu

ganizowanie i propagowanie sportu. go. Szwar~a. 'nikacji. Parowozy te produkowane są przez 
-.., ...... „1111 ... -...m.a„ ... „„„.., ... 111S11„~..,.1m11„ ... „„„„ ... „„mr..,,...„„mi1„„„„„ ... „ ... „111111„„„ ... „ •. „ ... F~?rykę .~okomotyw w Chrzanowie, wnaj-

1 . h d bhzszym Jednak czasie do ich produkcji ma 

Końskie miało z y C g OS p 0 ar z y przystąpić również fabryka Cegielskiego w 
Poznaniu. Parowozy te przystosowane są do 

Burmistrz Szczepanik usunięty ie sweoo stanowiska I nz:owa~e~ia ciężkich dal~kobieżn~ch pocią-e . gow pospiesznych. Obecrue kursuJą one na 
Oddawna już krążyły słuchy /J złej gospo- dl\ Miejskiego 80 tys. zł. na zakup desek, I Osobny rozdział - ·w tak zwane „przed· I trasie Łódź - Wrocław - Warszawa -

darce Zarządu Miejskiego w Końskich. Do· potrzebnych d'"' remontu budynków szkol- siębi..,['stwo samochodowe", w którym „zro- Łódź. Mimo tak dalekiej trasy (około 800 
piero jednak przeprowadzona '"statnio lustra nych, a r')z]iczył się z tej sumy dop_iero sły" się ka~itały prywatnej inicjatywy z 1• kilometrów) pracują one bardzo dobrze, 

t b dnia 15 września br. to znaczy ostatniego ~omunalnytnn:1, pł r~Y: ~z1ym wygl~d1 ~ło t')k_tak, nie mało przyczyniając się do usprawnienia 
cja wykazała, że przypuszczenia e i o awy dnia trwania lustracji. ze prywa i w ascicie e zgarnia 1 zys 1, a I komunikacJ'i n t d · k z t 
były w pełni uzasadnione. Karygodnym niedbalstwem nazwać trzeba Zarząd Miejski też „zgarniał" - ale straty_ . ~ ym 0 cm u. as osow~~ 

Między innymi stwierdzon0, że Zarząd 
Miejski przekroczył preliminowane kredyty 
budżetowe o b!isk-. 400 tys. zł. Pieniądze te 
zostały obrócone na remont„. płotów 1Jraz 
na... diety dla członków Zarządu Miejskie
go! Wiceburmistrz Bork...,wski pobierał· prze
ciętnie 6 tys 650 zł. · miesięcznie diet za 
pełnienie w zastępstv,.rie ob'Jwiązków bur· 
mistrza. Gdzie zaś w tym czasie przebywała 
„głowa miasta" - nie uwidoczniono. Przy· 
Jęto również nie przewidzianych przez pre
liminarz pracowników w os..,bach a'ż 3 wo· 
źriych. 

Inny kw'atek: wypłacoM 16 tys, zł. bla· 
charzowi, który żadnych robót nie wykonał 
! pieniędzy nie zwrócił . Sam burmistrz po· 
brał już w dniu 10 maja br. z kasy Zarzą-

llllll!IUlllllllllllllliłllllłlllllll!llllllllllllllUlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll 
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ORGAN 
K.C. 

P.P. R. 

niewykorzystanie kredytów na remont sie· W wyniku przeprowadzonej Jli!;tracjj pod- ~ą na mch naJnowsze zdobycze techmln, 
r"C ińca . Zarząd Miejski otrzymał na ten cel czas której wyszły na jaw wyźej wymienio Jak: centralne smarowanie maźnic, ruszta 
milion 200 tys, zł. z czego 600 tys.· przeka· ne fakty, burmistrz m. Końskie ob. Szczepa· ~uchome, dostateczna pojemność na węgiel 
zał P0w. Komitetowi Opieki Społecznej. Ten nik został usunięty ze swego stanowiska. i wodę, przy czym całość sprawia bardzo 
z kolei robót remontowych nawet nie r"~- Przyniesie to niewątpliwie uzdrowienie sto· eśtetyczne wrażenie. 
począł i dopiero w czasie lusracji pienią· su;ików na terenie Zarządu Miejskiego tego Pomyślano również 0 wygodnym i 8 1_ 
dze zwrócił. miasta (Śm ) · . . zcze 

----------------------·----------------· nympom~u~~ru illa~~u~par~mu W najbliższym czasie parowozownia Łódż~ 

Kłopoty Straży · pożarnej w Tuszynie Kaliska otrzymać ma jeszcze dalsze paro-
wozy. PW. 

W 1945 r. cały sprzęt pożarniczy Ochotni· 
czej Straźy Pożarnej w Tuszynie został wy
wiezi?ny przez Niemców. Obecnie OSP. po
siada zaledwie dwie sikawki, stare <lrabi· 
ny, parę bosaków i niewielką ilość wężów 
pożarniczych. 

Jest to wyposażenie bardz-. ubogie, tym 
bardziej, że terenem działania naszego od
działu ratowniczego, licząceg0 36 osób, jest 
nie tylko Tuszyn, ale i w10ski poł..,,żone w 
promieniu 9 km. wokół miasta. 

Str.aż wyjeżdża do -pożaru furmankami 
miejsc')wych gospodarzy, na podw"<iy te 
czeka się przeważnie po 15 minut, a nawet 
i więcej, uniemożliwia to oczywiście natych 
miastową akcję ratowniczą. 

Jeszcze w ubiegłym roku Zarząd ·OSP sta· 
rał się " przydział samochodu i mobpompy. 

Rada Miejska w czerwcu ubiegłego roku 
uchwaliła wyasygnowanie na ten cel 50-u K • k Zd , k. w ł 
tys. zł. w najbliższych dniach motopompa rorn a uns iej' o i 
ta ma być przywieziona z Warszawy, Tym· . 
czasem OSP nie ma pieniędzy na jej wyku· i BRAWO ZKSM „ZNICZ" ZDUŃSKA WOLA 
pienie ani na transport, wyn?szące w sumie- N t d' · . . . 
okob 100 tysięcy zł gdyż Zarząd MieJ·ski a s a nnie mieiski.n w Zduńskiej W0li . . „ rozegrano w dniu 3 bm mec p'łk k' 
me przekazał iej dotąd wyasygnowanej su· mi dz d . . ·, z . i ars i po-
my 50 tys: zł. Z drugiej strony byłoby siu- kil~u Y ruzyna.mi ŁKS ib zasilonym przez 
szne, gdyby Powiatowy Zarząd OSP rozło· z . ~raczy ligowych a drużyną ZKSM 
· ł 1 · · · . „ n1cz . zy na ezn?sc za m~topompę na raty, ktore Gra ż f • . 
straż w Tuszynie spłacałaby do lata 1949 r d ywa !nteresu.iąca, Pryyniosł>a go-

. spo ar~o~ wymk 3:2 (2 :0). Bramki strzelili 
Z naszym oddziałem straży współpracuje dla gosci Kul0n i prawy łącznik, dla g..,spo· 

ORMO z Tuszyna, które wyjeżdża również darzy - Obrzut, Muzaj i Górny Sędzi 1 
do pożarów i broni przed ewentualnymi ob. J.\lfichalski. · owa 
kr_adzie~ami, o które tak łatwo podczas za-, Nadmienić n~leży, iż _ drużyna „Zniczu" 
mieszania. (Kw.) powstała po ziednoczemu organizacji mło· 

dzieźowych. (Mich) 

Wydawca: Woj. Komitet PPR w Lodzi. Komitet Redakcyjny. Red. i Adm. Lódź, Piotrkcwska 86. Telefony: Redaktor Nacz. 216-14. Sekretariat 254-21. Red. nocna 172_31• 
Dział ogłoszeń: Piotrkowska 55, tel. 111-50.Konto PKO Vll-1505. Zakł. Graf. RSW „Prasa", Administracja nie przvimu.ie odpowie-lzialności za terminowy druk ogł.oszeń. 
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TEATRI" 
l'ai\stwowy Teatr Wojska ·Polskie11;0 

w Lodzi ul. Jaracza 27 
lms o godz. 19,15 arcydzieło komedio

pisarstwa francuskiego, p. t. „GRZEGORZ 
DYNDAŁA", :Moliere'a, Przekład Boy·a-że· 
leńskiego. 

Za kilka dni otwarcie no\lVego sezonu 
współczesną komedią wybitnego pisarz::i 
czeskiego Drdy p. t. „IGRASZKI Z ~--\.B
LEM" w reżyserii Leona :::;chillera. 

' 

b 

NA..lll'YŻSZY CZAS 
TEATR row~~F,CW\TY aby elementy obce i wrogo nastawione do klasy robotniczej 

ul. 11-go Listopada ~l - tel. 150-36 I • • • t 
Codzjennie do 7. 10. br. włacznle punktu- ZOSta y""" USUn1ęte Z naszego zyc1a spor OWego 

ald1e o l9,~5 „LISIE GNIAZDO" z Karolem • K.;Jka dni temu Specjalna Komisja Główne- W . zakończeniu komuni,katu. w tej 6prawie I Nie lepiej dzieje fiię jeszcze i w tnnjdl ~ 
A wen 

9.,,,~m. . . ra go Urzędu Kultury Fizycz.nej i Po.J-skiego czytamy pocieszającą w'Z!Iliankę: ś-rodkach ni.e wy11\czaj11c Łodzi, która ze wzg141 
UWAGn.. W ,pią.tek 8., 10. b,r- preIDle ,, Związku P:lki Nożnej, której zadamem było „WJadze sportu pol!kiego przeprowadzą w du na swój charakter powinna być obok Slłl· 

gztuki H. ~ełJ_erma.nns 8:. „NADZIEJA 1 z•badanie znanych wszystlcim sportowcom przyszłości konsekwentne ·wyeliminowanie z ska bazą sportu robotniciego w Polsce. Ob· 
W opracowaruu l rezysen1 Karola Borow- 1 za j ść w Zarządzie ·s1ąs'kiego Okręgowego życia sportowego· Polski Ludowej elementów serwując już od dłuuzego czasu życie sporto-
sltiego. I Zw :ąz.ku Piłki Nożnej wydała komunikat n;e- obcych o wrogim nastawieniu do klasy pracu- we Łodzi śmiemy twierdzić, że gdyby w Łodzi 

TEATR „SYRENA" ·rr•,..•1•11fta 1 I zm:ern ;e ważnv . jeśli chorlzi o calo.k sztalt na- jqcej". nie było Zarządu Głównego Zawodowego 
Dziś o godz. 19.30 PANI PREZESOWA" ·1 szego życia sportowego. W uzasadn:e·niu dy- Długo c;ekaliśmy na uzdrowienie stosun- Zw· ązku Pracowi~.i~ów Przemysłu Włókienni· 

" skwal if.kacji i usun ięc; a z życi a sportowego ków panujących w naszym sporcie. Do tej po - czego ,w Pol&ee. 1 )ego Wydz1 a.łu Sportowego 
TEATR KAMERALNY ~OMU ZOŁNIERZA popularnych na siąsku działaczy Dublaszew- ry nie zabieraliśmy w iej sprawie qłosu, po- - sport rob-0truczy. w .Łodzi miałby. takie~ 

. "
1
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• sk:ego, Wietrznego , Slaworzyń>kiego i Sm.el- nieważ uważaLiśmy, że nie nads.zedł jeszcze me. wan.mk•I rozwo.iu• .. Jak przed wo)nl\. ~~1 
Dziś i oodzienme punktualme o god7.. I cerczyka poslaw.iono po raz pierwszy śmiało odpowiedni czas. Wypadki śląskie, a zwłasz- mozn-a s11:. lemu dziwi.c? . ta.r• 

19.15 sztuka C. de Peyert-Chapuis ,Nlł~-1 i zdecydowan ie spra wę stosunku, jaki powin- er.a dochodzenie w tej sprawie Specjalnej Ko- Aby d~.c. odpowiedz na to ~ytanie, wys 
DOSZCZYK Pan PIC" w re~yserii Janusza I ny za;ąć wszyslkie nasze zw : ą?•kj sp~rtowe do misji GUKF i ·pzpN potwierdziły w zupełno- czy pr~eisc. się po na6zy~h ~w1ą.zikach ?kręgo· 
Warneckiego. S_Portu rob_otn1cze90. Posłucha1my i.~ co zos~a- ści to, na co dotychczas bardzo n:eśmialo i z wy<.h l _blizeJ pr•zypatrzyc i!llę kto w ~0 grs 

Kasa czynna od ll-ej dÓ 13_ej i od 15, 11. usunięci z zyc1a sportowego wyzeJ wymie- obawą przed konsekwenc;ami uskarżało 6ię wc1ąz pierwsze skrzy~ce. Są to ~rzewamue «ta 
t I l "?_02 mem działacze: i uskarża nadal w:ele klubów robritniczvch, rzy działacze 6porto~·1, prz~dwoJenn!, dla ls:tó· 
e · „.., · • a. Za wrog '. e klasowo nastawienie do spor- że wśród ludzi ma iącv<'h wiele do powiedze- ·rych ba.rdzo c~ąsto ideologi~. sportu. w Po18c~ 

Teatr „OSA" (sala zimowa) Zachodnia ł3 tu robotniczego. nia czy to w zw: ązkach soortowych czy je-sz- Ludowe) J.est Jeszcze obcą,_ mi ędzy. nnni 6 11 je 
tel. 140-09 cze nawet w wyższy<"h i1v;tancjach naszego dnak. g.ors.1, a t<? l .tacy, ktor.zy ufm ~swe t1!0-Nie~dw:ołal!1ie ostati;ii tydzień, tylko tło ny~h z: i~~~7~~t:';~~~~i ~~ud~~:::j. n!e związa- sportu znajduje się wielu osobników o wy- sun~~ 1 .mmb, Ja~im przy pomocy .mnych ~o-

10 pazdz1erruk~. Codz1enme o .godz. 19.30 c. za wyc i ą'Tan;e korzyści osobistych i ma- raźni e wrog'm nastawieniu do sportu robotni- ~~f~1~0~~~ ~~~~t~~ir.:~0~\:Jz~~zrue rozwo1o· 
„Rozkoszna Dziewczvna" z Zofią Jamry w I terialnych z tytułu zajmowanych stanowisk czego. • Do dzisiejszego dnia (!) na czele jednego ~ 
roli tytułowej. Zniżki ważne. społecz.nvch. Siąsk nie jeE:t tu byna imnif'j odosobniony. pajpoważniejszych związków sp-0rtowych w 

'1\Tkrótce premiera: komedia muzyczna ' Łodzi i na czele ZRSS znajduje się działacz, któ 
'P- t. -„Pepina". w której wyst~oia B. Hal- Pr1ted 11Uecze,., Poznnri • Lódź ry uchodził i uchodzi nadal rn dyktatora łódz· 

D~~~~sh ~~z~~:.:ko~Śk~r;;:t~~~c~: Czy będz1·e walczył Ole1·n1ak '· ~~~~o s~~o~~~i~a~tó~~~ta~~iza;a1f;1t~ ;~:~:!: nie - Zofia Jamry (w roli tytułowej) nieć, _że przed wojną, gdy &port robotniczy 
1 Janusz Sciwiarski. miał nieprzezwyoiężone przeszkody na drodze 

Ro, z· yck1· . za1·m1·e m1·e1"sce Anielaka do swego f07WOju, działacz ten był jednym ~ Teatr Komedii !\luzy, czne.f „LUTNIA" h kt' ' ł · d k śl · klu Zbl „ · · mi'ędz'.•okręgowy mecz p1'ę- meczt1 ŁKS - Bawełna okazało się, że tyc • ory przyczyni się o„. s re ema • Piotrkowska 243 :zaJf\CY się ·' bów robotniczvch z li~ty członków Łódz.kiego 
Ostatnie dni! Wesołe.i operetki z rnuwkq. ściarski Poznań - Łódź wywołuje co raz, Różycki jest lepszy od Anielaka i on praw- Okręgowego Zwią~ku Piłki Nożnej i tym sa· 

J. Gilberta „Cnotliwa Zuz1mna". 7V roii większe zainteresowan'.e w Łodzi. Po ostat- douridobnie zaimie jego m'ejsce. mym wyeliminował je z ogólnego życia spor· 
,.ZUZANI'll-Y" wvstąui ,T. Kenda. Cliór - n '. ch meczach jakie się odbyły w ramach W wadze półśredniej kapitan ŁOZB wy!lta- towego! 
Balet - Orkiestra. Zniżki dla świata pra- wił Olejnika, tymczasem Olejnik nadesłał Ale nie na tym tylko kończy się jego dzfa• 
cy - ważne. 
MUZEA MIEJSKIE 

drużynowych mistrzostw okręgu postanowi- · · dl b t b t · p d b pismo z prośbą o zwolnienie go z meczu, łalnosc a do ra spor u ro o mczego. o o • 

Muzeum Przyrodnicze w Parku 
cza czynne od godz.. 10-17 próo 

liśmy zwrócić się do kapitana ŁOZB z py- gdyż w tym dn.:u ma chrzcić swą jedno- nych przY'kladów moglibyśmy przytoczyć wię-
Sienkiewi- taniem, czy nie przewiduje zmian w naszej roczną córkę. Prośbę Olejnika ŁOZB odrzu- cej i przytoczymy je, gdy zajdzie potrzeba, 

d I reprezentacji. 1 . . ż k dzisiaj pi-szemy o tym tylko dlateqo, aby zwró 
ków. pome zia - cił wychodząc z za ozema, e s oro z cić uwaqę na to, 7.(> wizytacji! podobnej Komi• 

Ewentualna zmiana może nastąpić, Jak się chrztem czekał rok, to może poczekać jesz,. sji Specjalnej GUKF i PZPN przydałaby si• Etnoqraficzne, Plac Wolności Nr 14, ctynne 
codzienme od 10-17 pró<:l l>Oniedi;ialków 
w medziele i święta od I 1-17 

Preh16torvczne - Plac Wolności Nr 14 
C•vnne codziennie od 10-17 prócz ponie
działków. 

Sttuki - W ęckowcltii>qo 36. otwarte od 
10-17 pr6ci ponieduałk6w t pi11tk6w. 

Spt'lłdz1elni11 Plastvk6w - ul. P;ntrkowclta 
Nr 103, Wys ta wa prac malar1lt1ch M:eczy6ła· 
wa Siem1ń~k1ego, otwarta od IJOdz 10-18. 

NINA 
:ADRIA - „Lekkomyślna !iostra" 

i;odz. 18. 20.30 w niedzielP J!i :'30 
film dozwolonv dla młodzieży 

BALTYK - „Gilda" • 
godz. 16, 18.30. 21, w niedz. 13.30 
tiln: r::i:v,,-·-·o lonv dla młodzieży. 

BAJKA - „Zielone lata" 
godz. 17.30. 20: w niedz. 15 
film dla młodzieżv dozwolony 

GDYNIA - „Program aktualności 
i za~L . nr 32" 

kraj. 

g-odz. 11. J 2. 13. 16. 17. 18. 19, 20, 21. 
HEL (dla młodzieży) - „Młodość Toma

sza Edisona" 
godz. 16. l 8. 20: w niedz. _16 
film dla młodzieży dozwolony 

MUZA - „Siostra lokaja" 
godz. 18, 20 w niedz. 16 
film dla młodzieży dozwolony 

POLONIA - ,,Noc w Casablance" 
godz. 16. 1 s.:m. ?~ w niedz. 13.30 
!ilm dozwolonv dfa młodzieży 

rRZEDWIOSNIE - „Uczennica la" 
aodz, 18. 20 w niedz. 16 
film dozwolony dla młodzieży 

ROBOTNn< - „Bitw<\ o Szyny" 
godz. 16.3fL 18.30. 20.30 w niedz. 14.30. 
fil!"'1 niedozwolony dla młodzie±~, 

REKORD - „Chłopiec z Przedmieścia" 
godz. 18.30. ?.O .:m: w niedz. 16.30. 
film dla młodzieżv dozwolony. 

ROMA -- „Wakacje" 
godz. 18, 20.30 w niedz. 15.30. 
fi\m dozwolonv dlrt rnłodzieżv od „at 15. 

STYLOWY - ,.$luby Kawalerskie" 
godz. 16.30. 18.30. 20,30. w niedz. 14.30. 
film dozwolonv dla młodzieży od lat Hi. 

AWIT, - ,.Podejrzenie" 
TATRY - ,.Cvrk" godz. 17, 19, 21, w nie

dziele 15. Film dozwolony dla młodzieży. 
TĘ:CZA - „Wesoły Pensjonat" 

godz. 16, 18.30, 21.00, w niedz. 13.30 
WISŁA - ,.Decvz.ia prof. Milasa" 

godz. 17, 19, 21: w niedz. 15 · 
film dla młodzieżv dozwolony 

WLóKNIARZ - „Noc w Casablance" 
godz. 15.30, 1ą, 20.30: .w niedz. 13. 
filn ó.·"~'t·!ow ci1:ł młodzieży 

WOLNOM - „Gilda" 
godz. 15, 17.30, 20. w niedz. 12.30 
film niectozwolony dla młodz.ieży. 

ZACHĘ:TA - „Ta~emnica. Wywiadu" 
godz. 18, 20, w niedz. 16 
filr:i niedozwolony dla młodzieży. 

D--025582 

dowiadujemy, tylko w wadze muszej. Na cze tydzień. bardzo i u na~. 

RUS ZA-JĄ _,O B OJ U 
wszystkie „dzikie" drużyny piłkarskie Łodzi 

Dzi&ia.j na boisku Zw. Wł. 'KS. „Włókniarz" I sportowych, ni• zgłoszeni do Polskjego Zw. 
rozpoczyna 6.itt turniej pU.kars.ki dla drużyn I Pi1łkd Nożnej. . 
zawodników · „dzi?cJch", t~ .llnaczy nie zrzes~o- 2. Do turnieju mogii zgfoiilt się zawodnicy 
nych w ŁOZPN-1e. Turmę) ma na celu zam· Indywidualnie 1 całe drużyny w wieku od 18 

automatycznie 1oetaj\ 1k.Nśl.U 1 li&ty bklq• 
cych udział w tumi1ju. 

7. Zawodnicy •~jllln4e wyr6tn.il!.MCT li• 
gr11, karności~ i pullOCtua.lnok'i\, otrzymaj~ 
„Dy.plomy pamiitbkowe". teresowanJe piłką nożną jak najliczniejszych do 24 lat. 

szeregów naszej młodzieży oraz wykrycie tll-
łentów piłkarskich. . 

REGULAMIN TURNIEJU 
1. W turn ie ju mogą brać udział wszyscy pil 

karze nie, stowarzyszeni w żadnych klubach 

O mistrzostwo Stolicy 

VI niedzielę odbył się w Warsr.awie wyśc i g 
motocyklowy o mistrzostwo St<>licy. 

W kategorii motorów z doczepkami zwycię
żył Potajało, którego widZJimy na zdjęciu z sy
nem i żoną. 

Ofiary 
I Tow. Potapczuk przekazuje honorarium 

autorskie w wysokości zł 2.400 zł (słownie 
dwa tysiące czterysta) na budowę Cent-
ralnego Domu Zjednoczonej Partii Robotni
czej. 

1620 zł na odbudowę Warszawy wpłaci
ła $wietlica Zakładów Przem. Dziewiar
skiego im. M. Kas,.przaka (Al. 1-go Ma
ja 31-33). 

3. Wszy6cy zawodnicy zgłoszeni do turnie
ju będą zbadani przez lekarza klubowego. 

4. Zgłoszeni do tur.nieju będą rozgrywali za
wody na stadionie „Włókniarza" (dawniej 
„ZjednCICzone") w Łodzj, ul. Kilińskiego - róg 
Tymienieckiego, przy czym potrzebny do gry 
sprzęt sportowy dostarczają organizatorzy. 

8. Wszyscy za WQdnicy blor4CY ud!:lal w tur• 
nieju mają prawo za.pi-sać się na członków 
czynnych sekcji piłkarsk~ej Wł. Zw. KS. 
„Wtólłniarz", przez podpisanie deklaracji do 
PZPN. 

9. Zgło-szenie do turnieju przyjmuje ~ekre· 
tariat Wł. Zw. KS „Włókniarz" - Łódź, ul. 
Sienkiewicza 13, IV piętro, na specjalnych for 
mularzach, które tamże można otrzymać be-i:· 
płatnie codziennie w godz. od 8.30 do 16.30, 

5. Wszyscy zawodnicy przyjęci do turn ieju 
będą podzieleni na drużyny i rozgrywać będą 
zawody w dni. i godziny p-Orlane dodatkowo 
jak również dodatkowo podany będzie czas a w soboty od 8.30 do 14.30. 
gry. Turniej trwać będzie do 31 października. 

.6. Zawodnicy, którzy bez usprawiedliwienia I Dzisia) początek gier o god?Jin.ie 15-tej. Zawod 
opuszczą choć jedne wyznaczone zawody - nky winni się stawić o godz. 14.45. 

Dwie godziny w kółko· 
kręcić będq; dzisiaj Czesi i Polacy 

Dzis'. aj o godz. 18-ej odbędzie się w Hele- · 
nowie trzecie spotkanie naszych kolarzy z 
doskonałymi zawodnikami Czechosłowacji. 

Program przewiduje dwugodzjnny wyśc'.g 

amerykański parami. 
żeby nawiązać równorzędną walkę, należy 

wyeliminować wszystkie międzyokręgowe 

antagonizmy naszych kolarzy, i zapewnić j~k 

najdalej idącą współpracę dla zmobilizowania 
sił, aby współzawodniczyć z Czechami i mie6 
w'.doki na zwycięstwo. 

W tym celu dokonany zostanie eksperyment 
przy zestawianiu par. Mianowicie połączy 
-i ę w pary najlepszych zawodników warszaw
skich z łódzkimi, co w efekcie dać może wfę. 
ce.i solidarny wysilek z ich strony i wyjść 
z walki zwycięsko. 

Co usłgszqft'lq przez radio 
Program na środę 6 pażdziernika 1948 r. 

11.40 Słuchowisko dla klas młodszych 
pt. „Nasz plac", 12.04 . Wiadom. połudn. 
12.10 „Kronika kulturalna Związku Ra
dzieckiego". 12.30 Koncert dla szkół. 13.30 
Przerwa. 14..30 (L) Z dzisiejszej prasy, 
14. ;35 (L) Rapsodie węgier::;kie Fr. Liszta 
(płyty), 14.55 (Ł) Pogadanka luźna, 15.05 
(Ł) Kwadrans muzyki Maurycego Ravel'a 
(płyty). 15.20 (Ł) Audycja z cyklu: „O 
czym mówi dzisiaj Lódż". 15_30 „J ak Ney
m.otułła nauczył Isatmena - baśń. 15.30 
Muzyka popularna, 16.00 DZIENNlK, 16.30 
Skrzynka techniczna 16.45 „Gramy 
w szachy", 17.00 Koncert Malej Or
kiestry P. R., 17.45 Pogadanka naukowa, 
17.50 „Gawęda lekarska". 18.00 „Z dawnej 
muzyki 18.35 „Emancypantki" - 19.00 
Audycja dla wojska. 19.30 Kwadrans pio
senek, 20.00 DZIENNIK, 21.00 Audycja 
Chopinowska - H. Sztompka, 21.40 „Dom 

' 

przy drodze" - poemat A. Twardowskiego, 
21.55 „Ciekawostki literackie", 22.00 Muzy
ka taneczna. 22.45 (L) Koncert życzeń. 
22.58 (L) Omów. -progr. lok. na jutro. 
23.00 Ostatnie wiadomości, 23.10 Muzyka. 
taneczna, 23.20 Program na jutro, 23.30, 
Zakończenie audycji i Hymn. 

Progrą.m na czwartek 7 października 
rano 

5.10 Sygnał czasu, 5.15 Streszczenie 
wiad. por. 5.20 Koncert poranny dla Swiata 
Pracy. - Transmisja z Czechosłowacji. 
6.00 Gimnastyka.. 6.10 DZIENNIK, 6.25 
Muzyka, 6.50 Progr. dnia. 7.00 Wiadomo
ści dziennika por„ 7.15 Przegl. prasy stoł.; 
7.20 Muzyka, 8.00 (L) Omów. progr. lok. 
na dziś. 8.02 (L) Komunikaty. 8.10 Mu· 
zyka, 9.15 Inform. ogólnop„ 9.20 Skrzynka 
P, C. K. 

' 

• 
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